
1. Sprawy organizacyjne: 

1) Otwarcie sesji i stwierdzenie quorum. 

Przewodnicząca rady Alicja Isalska: 

Szanowni Państwo, proszę o uwagę już. 

Otwieram LXXII Sesję Rady Miejskiej w Prudniku w dniu 26 stycznia 2023 roku. 

Na 21 radnych obecnych jest 17, 4 nieobecnych w tej chwili. 

Wobec powyższego Rada jest władna podejmowania uchwał. 

Szanowni Państwo, stosowna informacja RODO, dotycząca zapisu i transmisji obrad sesji, 

znajduje się na stronie internetowej Miasta Prudnik, można się zapoznać. 

Szanowni Państwo, na dzisiejszej sesji chcę serdecznie przywitać Burmistrza Prudnika, Pana 

Grzegorza Zawiślaka. Witam Wiceburmistrza, Pana Jarosława Szóstkę. Witam Skarbnika 

Gminy Prudnik, Panią Wioletę Zator. Radcę Prawną, Panią Katarzynę Staniaszek, witam. 

Witam Dyrektora Gminnego Zarządu Oświaty i Wychowania w Prudniku, Panią Marię 

Strońską. Witam pracowników Urzędu Miejskiego w Prudniku. Witam Panie i Panów 

Sołtysów, Panią Alicję Zawiślak, członka Zarządu Powiatowego. Bardzo serdecznie witam. 

Witam Koleżanki i Kolegów Radnych. Witam i pozdrawiam mieszkańców Gminy, 

którzy nas w tej chwili oglądają, a w szczególności, Szanowni Państwo, mamy też tutaj 

naszych czcigodnych Gości. Jest z nami Pani Zagłoba-Zygler, bardzo serdecznie witam Panią. 

Jest Pan Dyrektor Techniczny Zakładu Wodociągów i Kanalizacji, Pan Adam Szczepański, 

witam, razem z pracownikiem długoletnim, z Panem Wiesławem Koryzną. 

Bardzo serdecznie wszystkich witam. Szanowni Państwo, ja może poproszę teraz Pana 

Burmistrza, mamy bardzo tutaj znamienitą sytuację, bardzo proszę. 

 

Burmistrz Prudnika: 

- Drodzy Państwo, witam Was serdecznie. Witam, Szanowna Rado, zaproszeni Goście, 

Sołtysi, mieszkańcy Prudnika. Dwa uroczyste momenty dzisiaj na naszej sesji, dwa - jeden z 

opóźnieniem, ale wiemy, że tutaj Pan był chory, nie mógł być, ale myślę, że to miejsce, sala 

obrad sesji Rady Miejskiej jest miejscem, gdzie wręczenia powinno się dokonać, więc w 

pierwszej kolejności chciałbym dokonać to, co żeśmy nie dokończyli, a później drugi 

przyjemny moment - i zaraz o nim powiem. Więc serdecznie zapraszam tutaj nominowanego. 

Minister Klimatu i Środowiska. 

Szanowny Panie Burmistrzu, na podstawie §6 pkt 1 Rozporządzenia Rady 

Ministrów z 25 kwietnia 2022 roku w sprawie ustanowienia odznaki 

honorowej za zasługi dla ochrony środowiska, 

klimatu, ustalenia i wzoru oraz zasad i trybu nadawania i nanoszenia 

Dz.U., upoważniam Pana do wręczenia w moim imieniu odznaki honorowej 

za zasługi dla ochrony klimatu niżej wymienionym osobom. 

Większość osób już było, ale dzisiaj jest - Pani Alicjo, poproszę - 

dzisiaj jest ten moment, chcieliśmy Panu Wiesławowi Bogdanowi Koryźnie... 

 

Wiceprzewodniczący Rady Edward Mazur 

- Prosimy o powstanie... 

- Wręczyć, w uznaniu za zasługi dla ochrony środowiska i klimatu, medal, 

Odznakę Honorową za Zasługi dla Ochrony Środowiska i Klimatu. [oklaski] 

- Dziękuję... 

- Proszę z nami tutaj stanąć... 

 

Burmistrz Prudnika: 

Drodzy Państwo, myślę, że nie mniej uroczysty moment i uroczysta chwila. 



Jest z nami dzisiaj zasłużona mieszkanka Prudnika, Pani Elżbieta Zagłoba-Zygler, która 

otrzymała najwyższe wyróżnienie Polskiego Towarzystwa Turystyczno-Krajoznawczego. 

Została Honorowym Członkiem PTTK, czwartą w historii osobą i pierwszą kobietą w 

województwie opolskim, a przede wszystkim pierwszą osobą z terenu powiatu prudnickiego 

i Gminy Prudnik. Serdecznie Panią zapraszam i chcieliśmy Pani jako miasto, jako miasto i 

gmina, serdecznie pogratulować i podziękować. [oklaski] Dziękujemy i gratulujemy, dużo 

zdrowia życzymy. Zdjęcie może najpierw? 

- Zdjęcie? 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur 

Dobrze. Najpierw zrobimy zdjęcie, a później... Tak, Pana Starostę zaproszę. [oklaski] 

 

Elżbieta Zagłoba-Zygler 

- Dziękuję Państwu za zaproszenie na dzisiejszą sesję. Chciałam się podzielić kilkoma 

słowami z moich działalności. W PTTK-u już jestem 65 lat. Moi rodzice byli jednymi z 

pierwszych, którzy założyli tutejszy oddział, i ja przy nich dorastałam. Pracę, działalność w 

PPTK rozpoczęłam w oddziale międzyuczelnianym w Warszawie i po powrocie, po studiach, 

dalej kontynuowałam w naszym oddziale. Jednym z takich [dźwięk niesłyszalny] imprez to 

było w 1979 roku, jako z mężem zrobiliśmy Rajd Maluchów. To był pierwszy Rajd 

Maluchów i przez 15 lat go prowadziliśmy, a w tej chwili już jest ich 40. 

Organizowałam i współorganizowałam wiele imprez międzynarodowych, centralnych, 

ogólnopolskich, krajowych, wojewódzkich, regionalnych - wszystkie. Zdobyłam wszystkie 

uprawnienia, jakie można było w PTTK. Obecnie jestem Honorowym Przodownikiem 

Turystyki Motorowej, Pieszej, Górskiej i Zasłużonym Instruktorem Krajoznawstwa. 

Za działalność w PTTK zostałam udekorowana Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia 

Polski. Tak że właściwie całe życie, to takie pozawodowe i porodzinne, 

poświęciłam dla PTTK. Starałam się tą turystykę i krajoznawstwo wpoić moim dzieciom, 

moim wnukom, no i muszę się pochwalić, że trójka z moich wnuków jest Przodownikiem 

Turystyki Motorowej, a Stasiu jest dodatkowo jeszcze Instruktorem Krajoznawstwa Regionu 

i przewodnikiem turystycznym. Tak że myślę, że jakoś moje cele się spełniły i dostali. 

Tamten rok był dla mnie bardzo taki owocny i bardzo miły, ponieważ Urząd zorganizował 

Złote Gody. Wprawdzie trochę opóźnione z powodu pandemii, ale myśmy dostali też tą 

odznakę długoletniego Zasłużonego. Następnie moje wnuki ukończyły studia z wynikiem 

bardzo dobrym i uzyskały dyplomy z bardzo dobrym. Ja otrzymałam złoty honorowy dyplom 

lekarza weterynarii w Warszawie z okazji 50-lecia uzyskania dyplomu. No i to najwyższe 

honorowe odznaczenie PTTK-owskie, gdzie otrzymałam godność Członka Honorowego. 

W tej chwili 112 członków żyje i w Polsce jest, natomiast w naszym województwie jest nas 

trójka w tej chwili, także - a w naszym tutaj powiecie, oddziale, 

jestem jako pierwsza. Tak że się bardzo cieszę z tego, jestem dumna i dziękuję bardzo, że 

Państwo też nie zapomnieliście o mnie. Dziękuję bardzo. [oklaski] 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- A my bardzo dziękujemy za przybycie i życzymy wszystkiego dobrego. Zapraszamy zawsze 

do nas. Szanowni Państwo, chcę jeszcze przywitać Starostę Prudnickiego, Pana Radosława 

Roszkowskiego. Bardzo proszę, może - zapraszam, parę słów, bardzo proszę. 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Szanowni Państwo, bardzo mi miło ponownie z Państwem się spotkać. Dziękuję Pani 

Przewodniczącej za zaproszenie na dzisiejsze obrady, Panu Wiceprzewodniczącemu, 

władzom Gminy, 



Panu Burmistrzowi, bo zawsze tutaj lubię przebywać. Bywają tematy i sprawy trudne, ale po 

to są spotkania, po to nas Bozia obdarzyła darem mowy, żeby wyjaśniać problemy i szukać 

wspólnych rozwiązań. Korzystając z obecności Pani Elżbiety Zagłoby-Zygler, chciałbym 

przyłączyć się do tych gratulacji i powiedzieć, że jest to znamienita postać, jak i cała rodzina, 

w dziejach Ziemi Prudnickiej. Nawet ta książka, którą tutaj dzisiaj dla Państwa przynieśliśmy, 

również zawiera i zdjęcie Pani Zagłoby, i jest wymieniona wśród szczególnie uzdolnionych 

zawodniczek Pogoni Prudnik w sekcji pływania. Na którymś ze zdjęć również jest jej wnuk, 

Stasiu, w sekcji siatkówki. Tak że to pokazuje, że te wybitne postaci na Ziemi Prudnickiej 

nie tylko charakteryzują się jakąś monotematyczną działalnością zawodową czy społeczną, 

ale i PTTK, i praca zawodowa, i właśnie sport chociażby. 

A podejrzewam, że jeszcze parę innych pasji, bo przecież te pasje historyczne, wybitny 

dziadek - Habel, 

wybitna postać zasłużona dla Miasta Prudnika w okresie oczywiście 

przed 1945 rokiem, to też kolejny znak, 

no, znakomitego rodu, który kontynuuje Pani Elżbieta, 

jej dzieci, jej wnuki. 

Tak że serdeczne gratulacje i taki jeden egzemplarz, 

pionierski, właśnie na ręce Pani Elżbiety wręczę teraz. 

Nie wiedząc, że Pani Elżbieta będzie, 

nie mam kwiatków, ale książka też będzie miłym chyba upominkiem. 

Dziękuję bardzo. [oklaski] No 

i wracając do takiego głównego powodu mojej wizyty u Państwa, 

udało się z pewnym sukcesem zakończyć przygotowanie dwóch publikacji 

w ostatnim czasie. 

Szczególnie dumny jestem z tej związanej z prudnickim sportem, 

bo tam mój udział był dalece większy. 

Mniejszy, choć nie mały, w 'Wielkiej Księdze Opozycji' tom IV. 

Natomiast myślę, że skupię się właśnie - i kilka słów o tej książce 

o Pogoni opowiem. 

Tutaj nie wiem, czy jest z nami Pan Wiceburmistrz Szóstka, 

ale II tom tejże księgi kilka lat temu pomógł mi zrobić, 

miał znaczący udział właśnie w tej publikacji tomu II, 

jako że składał ją na moją prośbę, 

składał komputerowo. 

Ma takie umiejętności i dzięki temu udało się w terminie wtedy 

tą książkę wydać. 

Było to trudne, bo wymagało naprawdę wiele poświęconego czasu. Nawet... 

A, jest Pan Burmistrz. 

To chyba sam może Państwu na ucho powiedzieć, 

że parę wspólnych nocy spędziliśmy, Panie Burmistrzu, 

żeby ta druga część powstała. 

No i dzisiaj kontynuacja, kolejne sekcje 'Pogoni Prudnik', 

ich chyba łącznie było 15. 

Tak że to pokazuje potęgę tego klubu. 

Szanowni Państwo, myślę, że wszyscy jesteśmy z niego dumni. 

We wstępie ośmieliłem się napisać, 

że Prudnik przez lata słynął z jednostki wojskowej, 

przede wszystkim z Zakładów Przemysłu Bawełnianego - w późniejszych 

latach, chyba 60, późnych latach 60 - nazwanych 'Frotex-em', 

wcześniej Śląskie Zakłady Przemysłu Bawełnianego, 



Prudnickie Zakłady Przemysłu Bawełnianego, 

no i finalnie 'Frotex' S.A. 

My wiemy, że niestety już dzisiaj tej firmy, 

jakże ważnej dla Prudnika, nie ma. 

Ale była ona mecenasem i kultury, i działalności sportowej między 

innymi. Nie wspomnę - albo wspomnę - o działalności prospołecznej 

typu budowa Szpitala Miejskiego, czy przecież Łaźnia Miejska również 

była dziełem fabrykantów z 'Frotex-u' 

późniejszego, oczywiście osób pochodzenia żydowskiego, 

co pokazuje wielokulturowość tego miasta. 

Wracając do książki 'Pogoń Prudnik', 

wspólnie z Januszem Stefankiem, przy udziale również Pana Dyrektora 

Matczaka i redaktora 'Tygodnika Prudnickiego', 

Damiana Wichra, udało się przygotować, 

myślę, publikację, której nie musimy się wstydzić, 

która stanowi jakiś kolejny tom archiwizacji dziejów Prudnika. 

Coraz trudniej zdobyć te dane osób pamiętających postaci uwiecznione 

na fotografiach. 

Jest coraz mniej, coraz trudniej konsultować chociażby poprawną 

pisownię nazwisk czy jakieś szczegółowe fakty z życiorysu wielu osób. 

Przekażę dzisiaj na Państwa ręce tę publikację. 

Starczy zarówno dla radnych, jak i dla oficjeli niebędących radnymi 

i gości zaproszonych. 

Jeśli chodzi o tą drugą publikację, 'Wielka Księga Opozycji 

na pograniczu', to akurat mamy tylko dla radnych dzisiaj, 

po prostu coś nam się źle policzyło. 

Ale przy najbliższej okazji na ręce Pani Przewodniczącej te brakujące 

egzemplarze dostarczymy. 

Tak że ci, którzy dzisiaj nie dostaną, 

to dostanę w ciągu kilku dni, o ile będą w Urzędzie Miejskim 

w Prudniku. 

Nie tylko pracować, ale i przebywać. 

Emeryci mile widziani. 

W każdym razie to chyba tyle, jeśli chodzi o książki. 

Natomiast podejrzewam, że Państwo na pewno, 

chcąc skorzystać z okazji, zechcecie jakieś pytania do mnie zadać. 

O, jest tutaj Pan Edward Mróz, który również wydatnie pomógł mi 

w opisaniu kilku zdjęć z tej publikacji - po nocach. 

Tak, pisaliśmy, gdzieś tam córkę musiał do Wrocławia o 3:00 rano 

wieźć, a ja do niego o 1:00 w nocy jeszcze pisałem, 

bo były wątpliwości gdzieś tam. 

Zdjęcia hokeistów głównie opisane są właśnie przy udziale Pana 

Edwarda Mroza. 

Tak że - dziękuję bardzo, Panie Prezesie. 

Prudnik słynął z 'Frotex-u', słynął z jednostki wojskowej i właśnie 

z 'Pogoni Prudnik'. 

Myślę, że to takie najważniejsze gwoździe historyczne w dziejach 

Prudnika. 

Oczywiście były też ważne, istotne organizacje czy jednostki, 

ale te trzy chyba najbardziej zapisały się w historii miasta 



i dlatego skupiamy nieraz razem z władzami Gminy - chociażby z Muzeum 

Ziemi Prudnickiej, z Prudnickim Ośrodkiem Kultury - właśnie uwagę 

na dziejach tychże instytucji. 

Oczywiście są inne fakty, takie jak pobyt Kardynała Stefana 

Wyszyńskiego w Prudniku, też bardzo istotny dla miasta - to 

dziedzictwo duchowe. 

I tutaj ogromna rola właśnie w ostatnim czasie, 

dostrzegalna, instytucji gminnych w upamiętnianiu tego faktu. 

Ale myślę, że także te książki, te publikacje - nie przynoszą nam wstydu. 

IV tom 'Wielkiej Księgi Opozycji' 

to kolejne elementy historii Śląska Opolskiego, 

powiatu prudnickiego i Ziemi Prudnickiej. 

Tym razem wśród autorów odnaleźć można ponownie dra hab. 

Zbigniewa Bereszyńskiego, można znaleźć Juliana Golaka, 

współzałożyciela Solidarności Polsko-Czechosłowackiej, 

obecnie Polsko-Czesko-Słowackiej, bo to państwo się podzieliło na dwa. 

Mamy tam również wśród autorów Ryszarda Kaszę, 

który napisał, jak żołnierze garnizonu prudnickiego uczestniczyli 

w inwazji w 1968 roku na Republikę Czeską. 

A że była to naprawdę poważna inwazja, 

niech świadczą takie fakty, że wzięło w niej udział 6000 czołgów 

i 450000 żołnierzy. 

Tak że to nie była jakaś taka wycieczka i pomachanie szabelkami, 

tylko jednak poważne siły zbrojne do tych Czech wówczas wkroczyły, 

o czym pamiętają nam do dziś, niestety - i to trudno się dziwić. 

Prudnickie czołgi były chociażby w Krnovie, 

zaprzyjaźnionym z Miastem Prudnik, 

czyli - no, taki średnio sympatyczny element naszej wspólnej 

historii. 

Wśród autorów jest jeszcze nieżyjący już Janusz Sanocki, 

wybitny działacz opozycji, były Burmistrz Nysy, 

były poseł Rzeczpospolitej, który szczególną uwagę poświęcił idei 

Jednomandatowych Okręgów Wyborczych, które także moim zdaniem są 

najlepszą formułą polityczną, pozwalającą w jak największym stopniu 

społeczeństwu partycypować w sprawowaniu władzy w Polsce, 

jak też i w samorządach lokalnych. 

Niestety ostatnio znowu jakby zaniedbanej tej formule, 

bo pamiętacie Państwo, że jeszcze kilka kadencji temu właśnie 

Jednomandatowe Okręgi Wyborcze dotyczyły choćby Rady Miejskiej 

Prudnika. 

Janusz Sanocki jeszcze za życia wyraził zgodę na publikację swojej 

książki, właśnie w tym naszym dziele, 

stąd też duża moja radość i satysfakcja, 

i swoiste podziękowanie właśnie dla nieżyjącego śp. 

Janusza Sanockiego, z którym darzyliśmy się niemałą sympatią. 

I dobrze, żeby jego pamiątka po nim - i to co napisał z okresu 

swojego internowania - w takiej książce się znalazło. 

Proszę Państwa o ewentualne pytania, 

jeśli Pani Przewodnicząca pozwoli, 

pewnie z innych dziedzin, bo tutaj ta książka 



to jest takie moje hobby. Natomiast... 

 

Burmistrz Prudnika Grzegorz Zawiślak: 

- Panie Starosto, Prudnik - to my. 

Pan Starosta też jest prudniczaninem, więc też... 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Nawet może bardziej niż Pan Burmistrz... 

 

Burmistrz Prudnika Grzegorz Zawiślak: 

- Myślę, wie Pan - urodzony w Prudniku jestem. 

Myślę, że Gmina Prudnik jest w całości. 

Ja na przykład znam bardziej problemy dojeżdżania do szkoły niż Pan 

Starosta. 

Pan Starosta dochodził, więc ja myślę, że tutaj mówmy o Prudniku jako 

o szerszej perspektywie. 

I chciałem Panu, na Pana ręce złożyć kalendarz wyjątkowy. 

Państwo Radni też taki kalendarz dzisiaj otrzymacie. 

'Prudnik to My!', który mówi o tym, 

żeby budować Prudnik, musimy wspólnie, 

razem działać na dobro tego miasta. 

Każdy element naszej działalności to miasto wzbogaca i upiększa. 

Za chwilę zadam pytanie, żeby Pan Starosta odpowiedział, 

o te właśnie problemy, które nas dotyczą wspólnie na terenie Miasta 

i Gminy Prudnik, ale myślę, że tutaj Pan Starosta - jako prudniczanin 

rodowity - taki kalendarz oczywiście otrzymać musi, 

nie wyobrażam sobie inaczej. No i Państwo też, 

którzy jesteście dzisiaj, taki kalendarz dostaniecie, 

bo Prudnik to nie mury, Prudnik - to ludzie. Dziękuję. [oklaski] 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Piękny kalendarz. 

Muszę pochwalić tą inicjatywę Pana Burmistrza, 

bo już poprzednie edycje tego kalendarza również trafiły w moje ręce. 

Świetny pomysł, rzeczywiście pokazujący żywotność naszych 

mieszkańców, ich zaangażowanie, pasje w różnych wymiarach - 

sportowym, młodzieżowym, organizacji pozarządowych, 

tak że świetny pomysł, świetny kalendarz. 

Jeszcze go nie widziałem w środku, 

ale podejrzewam, że równie dobry jak te wcześniejsze. 

Na pewno najładniejszy, jaki w tym roku dostałem. 

I powieszę go w moim zabałaganionym gabinecie, 

gdzie te książki powstają, ale kalendarz będę miał stale 

przed oczami - po to, żeby, no, 

skutecznie dalej dla Państwa pracować. 

Chciałbym, korzystając z okazji, podziękować nie tylko za kalendarz, 

który jest miłym akcentem, ale również podziękować za pomoc władz 

Gminy - Państwa Radnych, Pana Burmistrza, 

Pani Skarbnik - w przygotowaniu nowoczesnej poradni zdrowia 

psychicznego i antyalkoholowej, którą przenieśliśmy z obiektu 



wcześniej zajmowanego w budynku PCPR-u i poradni 

psychologiczno-pedagogicznej. 

Jest to teraz w obiekcie administracyjnym PCM-u, 

naprawdę dobre warunki. 

Ta problematyka jest dla nas bardzo istotna w okresie pandemii. 

Jeśli chodzi o zdrowie psychiczne, tutaj pojawiło się ogrom kłopotów, 

szczególnie z dziećmi, które zmuszone były przez wiele lat 

przebywać - nie, przez wiele miesięcy może - przebywać i pracować 

zdalnie, co jednak na psychice zaważyło dość mocno. 

I taka poradnia jest dla Prudnika kluczowa. 

Niestworzenie jej w porządnym wydaniu groziłoby utratą tej usługi dla 

naszych mieszkańców i cieszę się, 

że mogliśmy tutaj na Państwa pomoc liczyć. [dźwięk niesłyszalny] Tak. 

Nie, nie powiedziałem. 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Mówił Pan Starosta, powiedział o Radzie, podziękował...   

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

-Nawet szybciej niż o Panu Burmistrzu, tak że... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Ale, Drodzy Państwo, ja myślę, że tutaj trzeba pamiętać o sprawcach 

prawdziwych tego, więc dziękuję - ja może uzupełnię słowo 

podziękowania za ten wkład Komisji Alkoholowej z Przewodniczącym 

na czele... 

Antyalkoholowej, tak, Antyalkoholowej z Przewodniczącym Jarosławem 

Szóstką, który, no, tą decyzję zarekomendował - komisja 

zarekomendowała. Tu jest w tym składzie też pan Andrzej Gajewski. 

Ja Państwu dziękuję, bo to są takie kuluary, 

o których warto powiedzieć. 

Wiele osób zdaje sobie sprawę, że taka komisja działa na terenie 

Gminy Prudnik, ale z kolei nie zdaje sobie sprawy, 

jakimi kompetencjami dysponuje. 

I te kompetencje jak najbardziej pozwoliły, 

aby sporo wpłat finansowych można było przekazać właśnie 

za pośrednictwem Rady, bo Rada oczywiście to firmowała, 

na rzecz wsparcia wspólnego celu, 

pomimo prowadzonego przez powiat, 

ale służące mieszkańcom naszej Gminy, 

i nie tylko, bo i Gmina Głogówek do tego się zadania dołożyła. 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Ideą było oczywiście Państwu serdecznie podziękować I to niniejszym 

czynię. Przepraszam, że nie wybrzmiało to należycie wyraźnie. 

Tutaj niewątpliwie, tak jak Pan Burmistrz powiedział, 

była ogromna rola Komisji Antyalkoholowej. 

Zainicjował to Pan Burmistrz Szóstka w rozmowach z byłym już Prezesem 

Szpitala, Panem Rygorowiczem, i słowo stało się ciałem. 

Po kilku miesiącach kwota blisko 200000 zł naprawdę robi wrażenie. 



I muszę podziękować szczególnie Państwu, 

bo tak naprawdę Głogówek, no, 

w tej akurat sytuacji jakiejś specjalnej łaski nie zrobił, 

było to w ramach różnych rozliczeń. 

Natomiast Gmina Prudnik ewidentnie tą pomoc bezinteresownie udzieliła 

Państwa głosami, za co serdecznie dziękuję. 

Na pewno Pani Przewodnicząca jakieś pytania... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Ja mam pytanie. Mogę Państwa [dźwięk niezrozumiały] złożyłem 

do Państwa Radnych takie zapytanie, bo wpłynęło do mnie pismo - 

niefortunny czas zbiegł tego zapytania, 

krótki czas na odpowiedź - odnośnie wsparcia remontu dróg powiatowych 

1610, relacji Wierzbiec - Rudziczka, 

i następnej 1612 Niemysłowice - Szybowice, 

prośba o wsparcie, partycypowanie w kosztach. 

Gdyby Pan Starosta nam ten temat przybliżył, 

no, temat ja generalnie znam, ale tu, 

Państwu Radnym, mieszkańcom, jak ta współpraca, 

to wsparcie miałoby wyglądać, w jakim terminie miało być to budowane. 

Na pewno by to ułatwiło, jakby, w podjęciu decyzji, 

aczkolwiek, no, też uprzedzę fakty, 

generalnie Państwo Radni zgodzili się. 

Ale było dużo pytań na komisjach, więc myślę, 

że dobrze by było, żeby rozwiać wszelkie wątpliwości. 

A skoro Pana Starostę już mamy tutaj na sesji, 

to u źródła te wątpliwości byśmy chcieli wyjaśnić. 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Szanowni Państwo, został ogłoszony przed może dwoma tygodniami 

rządowy, dobry program, związany tym razem z remontami dróg, 

czyli nie budowa nowych, nie modernizacja jakaś czy rozbudowa 

dotychczasowych, ale remonty tej substancji często zniszczonej przez czas. 

I tutaj jest dobra okazja. 

Ten program ma pewną wadę, bo jest nią fakt, 

że przeznaczone na niego środki nie będą traktowane jako inwestycje 

i będą wchodzić w skład wydatków bieżących, 

które tak bardzo martwią skarbników wszystkich jednostek samorządu 

terytorialnego, na pewno w Gminie Prudnik również. 

Pani Skarbnik przesympatyczna tutaj kiwa nieśmiało głową, 

że tak, bo tak jest. 

Czyli ta jedyna wada tego programu właśnie to fakt, 

że nie możemy tych wydatków pokazać po stronie inwestycji, 

co nam bardzo mocno ogranicza zdolność ich ponoszenia. 

Myśmy przed kilkoma już laty uzgodnili z włodarzami naszych 

samorządów, że większe inwestycje czy też remonty dróg będziemy 

starali się realizować wspólnie, tych dróg powiatowych. 

W sensie takim, że na pewno dzięki wsparciu samorządów gminnych 

tychże dróg uda się zrobić przez kadencję czy kilka kadencji znacznie 

więcej - co najmniej dwukrotnie - niż gdyby powiat czynił to sam. 



My mamy pewne możliwości, tak - rozmawialiśmy z Panią Skarbnik - 

na poziomie 500 000 zł tylko w tym roku na te wydatki bieżące. 

I musimy tymi pieniędzmi obdzielić wszystkie samorządy gminne, 

które zechcą partycypować w kosztach realizacji tych zadań drogowych 

u siebie. 

W związku z tym wystosowaliśmy odpowiednie pisma do wszystkich 

burmistrzów i wójta z propozycjami tych dróg, 

o których gdzieś już wielokrotnie rozmawialiśmy, 

także z Państwem. 

Tutaj jest Pan Radny Gajewski na sali, 

z którym o remoncie drogi w Szybowicach rozmawialiśmy dobrych 

kilka lat. 

Zawsze rzeczywiście było to odsuwane w czasie z uwagi na potrzebę 

przeprowadzenia tamtędy kanalizacji. 

To stało się również faktem, czy staje się również faktem, 

i nadchodzi czas, że właśnie wspólnymi siłami mamy możliwość tą drogę 

doprowadzić do porządnego stanu, 

co byłoby, myślę, dużym sukcesem wszystkich nas tutaj na tej sali 

i na sali Rady Powiatu również. 

Jest z nami Pani Alicja Zawiślak, aktywna członkini Zarządu Powiatu, 

która również zawsze choćby o tą drogę zabiega i o jej remont. 

Podobnie wygląda sytuacja z tą drugą drogą łączącą Wierzbiec 

z Szybowicami. 

Być może tutaj nie jest to aż tak pilne zadanie, 

bo - powiedzmy - być może mogłoby poczekać. 

Natomiast Szybowice - Niemysłowice, a konkretnie miejscowość 

Szybowice jest po inwestycji związanej z budową kanalizacji. 

Chyba właśnie to byłby ten najlepszy moment, 

żeby tam ekipy remontowe wkroczyły. 

Wystosowaliśmy również takie propozycje do innych gmin. 

Nie możemy kontynuować naprawy drogi Racławice Śląskie - 

Dzierżysławice, z uwagi na fakt, że tam ewidentnie 

byłaby to przebudowa, więc musimy poczekać na inny program. 

Jeśli chodzi o Lubrzę, to będzie to fragment drogi gdzieś tam 

w pobliżu Olszynki. 

Gmina Biała do droga do Radostyni i krótki odcinek drogi do Żabnika, 

między Solcem, Gostomią a Żabnikiem, no i właśnie Gmina Prudnik. 

To te propozycje. 

Tu jesteśmy oczywiście otwarci na różne rozwiązania. 

Ja mam nadzieję, że tutaj przy udziale prudnickiej parlamentarzystki, 

Pani Katarzyny, uda się pozyskać wysoki procent dofinansowania 

na to zadanie. 

Jej również na nim zależy - myślę tu o Szybowicach. 

W przypadku 80% ten wkład własny byłby, 

no, znikomy, bo po 10% samorządy by musiały wyasygnować. 

Gorzej będzie, jeśli otrzymamy tylko 50%, 

bo wtedy wszystkie samorządy, gdyby zgodziły się partycypować, 

to już jest 25% - i to już mogą być naprawdę znaczące kwoty. 

Więc stoimy przed pewną szansą dziejową, 

kolejną, i nie powinniśmy jej zmarnować, 



pamiętając, że to już koniec kadencji, 

ostatni rok naszej aktywności pełnej, 

jeśli chodzi o czasokres w tym czasie. 

Tutaj dzięki zmianom w prawodawstwie dano nam aż 5,5 roku sprawowania 

w tej kadencji władzy i szkoda tego ostatniego, 

bonusowego roku nie wykorzystać na bonus dla mieszkańców największej 

wsi Gminy Prudnik. 

Tak że uważam - szczególnie ta droga w Szybowicach na Państwa terenie 

byłaby naszym oczkiem w głowie i chcielibyśmy o to poparcie prosić. 

I tak jak Pan Burmistrz powiedział, pewnie już ono jest przesądzone, 

co mnie bardzo cieszy i za co chciałbym podziękować. 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- To jeszcze może jedno pytanie, żeby powiedzieć, 

bo padały takie pytania... 

Aha, ile to jest 10%, ale myślę że tutaj te kwoty wyjdą same, 

z samego dofinansowania, myślę, że ciężko teraz mówić 

o konkretnych kwotach. 

To co Pani Skarbnik też mówiła, no, 

problem z kredytowaniem, finansowaniem wydatków bieżących. 

Bo gdzieś jakieś tam dyskusje się potem, 

wiem, że na komisjach, pojawiały, odnośnie tych wskaźników różnego 

rodzaju. Ale mówimy to nie o inwestycyjnych, 

tylko mówimy - co innego wziąć kredyt na inwestycje - to jest prosta 

sprawa - co innego na wydatki bieżące. 

No, takich możliwości generalnie prawie nie ma. 

I tutaj jest czasokres wykonania tego zadania, 

bo rozumiem, że wniosek w tym roku, 

ale wykonanie byłoby 2024, więc myślę, 

że tutaj udałoby się to zrealizować, planując ten wydatek w przyszłym roku. 

Więc odpowiadam tym osobom, które mają wątpliwości odnośnie, 

czy udźwigniemy to zadanie, gdyby się pojawiło w tym roku. 

Mówimy o tym, że to nie jest, nie będąc zadaniem inwestycyjnym, 

bo co innego wprowadzić zadanie inwestycyjne w danym roku - możemy. 

Zdecydujemy, że bierzemy kredyt i możemy kolejne zadania wprowadzić. 

Ale w wydatkach bieżących można zaplanować je w przyszłym roku, 

więc nie powinno być z tego tytułu problemu. 

To tak gwoli uzupełnienia, Panie Starosto, 

tego - bo to rozumiem, że też planujecie to zadanie 

na 2024. [dźwięk niesłyszalny] Ono jest do tego roku? 

- Tak mi się wydaje... 

- No właśnie, to jest... [dźwięk niesłyszalny] 

Na bieżące nie weźmiesz. 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- [dźwięk niesłyszalny] Dokumentacji, jakiegoś gruntownego 

przygotowania. 

Idziemy po pasie dotychczasowej drogi. 

Poprawiamy podbudowę, gdzie jest to potrzebne i robimy asfalt, 

więc sądzę, że raczej plan jest taki, 



żeby w tym roku to zrealizować. 

Tak sądzę, ale... 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak:- 

- Ale ostatnią fakturę zapłacić przez powiat i gminę w przyszłym, 

i byłoby po temacie, bo mówimy... 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- O ile program to dopuszcza, musimy to sprawdzić. 

Myślę, że do końca mojej wizyty u Państwa będę miał to zweryfikowane, 

bo to zaskakujące pytanie Pan Burmistrz zadał i nie do końca - 

znaczy, moim zdaniem to jest tegoroczny program, 

ale wyjaśnimy to za chwilę. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Czy jeszcze tu Pan Burmistrz? 

 

Bardzo proszę, Pani Radna Zofia Zeprzałka-Krzemień. 

- Szanowni Państwo, Panie Starosto. 

Może najpierw odniosę się do publikacji, 

którą mamy przed sobą. 

Dobrze, że takie kronikarskie dzieła odnoszące się do sportu 

i do ludzi sportu na przestrzeni lat powstają, 

bo to jest taka trwała pamięć. 

Pamięć taka jak kamienie, na których rzeźbimy nazwiska. 

I tu słowa uznania. 

Ja podam taki fakt, który miał miejsce, 

a dotyczył poprzedniej edycji tej sportowej kroniki. Śp. 

Jan Nowacki, sportowiec, otrzymał książkę z rąk Pana Starosty. 

I wtedy, kiedy już był bardzo samotny i bardzo chory, 

jak go ktoś odwiedzał, to pokazywał tą książkę i mówi - popatrzcie, 

co ze mnie zostało. 

Ja już umieram, ale byłem sportowcem. 

Tu był u mnie Pan Starosta i tu jest moje zdjęcie, 

i tu są moje osiągnięcia. 

No, to są piękne sprawy i tu się należą podziękowania, 

nie tylko od tych ludzi, którzy sportem żyją i są zaangażowani, 

ale także i od tych, którym jest w jakimś momencie ciężko, 

a kiedyś włożyli wielką czy mniejszą cegiełkę w życie miasta, gminy. 

No, marzyłoby mi się, żeby powstawały takie edycje o wybitnych 

ludziach naszej gminy, a takich nie brakuje, 

o działaniach, które podejmowali, czy podejmują na rzecz tego miasta. 

A ponieważ, Panie Starosto, pozwolono nam pytać o sprawy inne, 

więc skorzystam z okazji. 

Pan pamięta, jak z delegacją rodziców przyszłam do Pana Urzędu 

w sprawie ulicy Dąbrowskiego. 

No i od tamtej pory, za działaniem i Starostwa, 

i Gminy, uczyniło się bardzo dużo odnośnie bezpieczeństwa i wyglądu 

tej ulicy. 

Ale chciałam jeszcze prosić, żeby Pan pamiętał, 



że termin marzec tego roku to czas, 

kiedy ten podjazd koło zakładu remontowego będzie zrobiony. 

Pan Starosta obiecał, a ja zainteresowanym mówię - termin będzie 

dotrzymany i rzecz będzie wykonana. 

I jeszcze... Prawda? 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Marzec - tak szczerze powiedziawszy, biorąc pod uwagę aurę, to 

marzec może być zagrożony, ale do wakacji będzie, 

Pani Radna. 

Mógłbym powiedzieć, że 01 kwietnia będzie uroczyste otwarcie... 

 

Radna Zofia Zeprzałka – Krzemień: 

- Nie, nie, nie... 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Ale znając przenikliwość umysłu Pani Radnej, 

na pewno mogłaby to uznać za niesmaczny żart, 

dlatego ten okres przed wakacjami... 

 

Radna Zofia Zeprzałka – Krzemień: 

- No nie, Pan by sobie nie pozwolił na taki żart, absolutnie... 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Byłby w pełni bezpieczny, tak. 

- I sprawa jeszcze jedna, która dotyczy tej ulicy. 

Pozostaniemy tam, dobrze? 

Na chwilę. 

W 2019 roku mieszkańcy posesji przy tej ulicy złożyli do Was wniosek 

i prośbę o ucywilizowanie tych dużych drzew, 

które tam są na ścieżce pieszo-rowerowej. 

Im naprawdę nie chodzi o wycięcie, broń Boże, 

choć tam jakieś znaki są już na tych drzewach, 

ale o to, żeby te zwisające gałęzie przyciąć, 

a teraz jeszcze by była na to pora, 

bo były sytuacje, jak Pan Starosta pamięta, 

kiedy silne wichury łamały te gałęzie, 

uniemożliwiały przejście. 

I wracam do tego tematu. 

Państwo macie to pismo z 2019 roku, jeszcze raz powtarzam, 

i proszę się przychylić do ich prośby i wykonać rzecz. 

Rowerzyści, rodzice, którzy chodzą z dziećmi na spacer będą, że tak 

powiem, bezpieczni w momentach, kiedy jakaś wichura nastąpi. 

No i od mieszkańców Dąbrowskiego pozdrawiam Pana Starostę, 

bo tam się dużo dzieje i jeszcze trzeba wiele spraw wykonać. Dziękuję. 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Dzieje się na pewno dużo i nie zawsze dobrze, 

bo pamiętajmy również o tych naszych mniej 

sympatycznych mieszkańcach, którzy lubią podewastować świeżą 



infrastrukturę - i gminną w parku, 

i powiatową przy ulicy Gimnazjalnej, gdzie parę dni po zamontowaniu 

nowego oznakowania tam zostało uszkodzone to oznakowanie, 

potem znaki powyginane i tak dalej. 

To przed dwoma laty, ale znamienne, że dosłownie kilka dni 

wystarczyło, żeby zniszczyć. 

A przy okazji, skoro o Gimnazjalnej, to taka moja prośba do Państwa. 

Ja po stworzeniu tego krótkiego odcinka ścieżki rowerowej 

wystosowałem tutaj do Państwa, do Urzędu wniosek, 

prośbę, żeby ją skomunikować z pozostałymi fragmentami, 

odcinkami ścieżek rowerowych w parku i dalej. 

I to się do dziś nie stało. 

Tutaj ta prośba, żeby to się zmaterializowało, 

bo szkoda, no, trochę to niepoważne wygląda, 

kiedy ktoś wsiada na rower, przejeżdża 80 m i musi z roweru zsiąść, 

bo jest przerwana ciągłość ścieżki. 

A tam brakuje moim zdaniem kilkunastu metrów, 

żeby to skomunikować. 

Tak że to taka prośba - koordynacja współpracy w różnych dziedzinach 

infrastruktury jest tutaj potrzebna. 

A przechodząc płynnie do tego, o czym mówiła Pani Radna, 

no to ten podjazd rzeczywiście obiecałem. 

Trochę z mojej winy nie zostało to dopilnowane dotychczas. 

Sytuacja jest taka, że - no, trzeba wielokrotnie przypominać 

o pewnych sprawach. Tu Pani Radna Zawiślak jest świadkiem, 

że pracownicy nie zawsze pamiętają o tym, 

na czym nam zależy i lubią pewne sprawy odkładać na bliżej 

nieokreśloną przyszłość. 

To jest jeden z przykładów, więc to powstanie najszybciej, 

jak będzie możliwe. 

Kolejna sprawa. 

Przy ulicy Dąbrowskiego chcemy w najbliższym czasie złożyć wniosek 

o to przejście dla pieszych, o które Pani Radna również wnioskowała. 

Skrzyżowanie ulicy Dąbrowskiego z ulicą Strzelecką, 

tam to chcemy rozwiązać na nowo, 

poprawić bezpieczeństwo, bo tam jest ryzyko uszkodzenia chociażby 

i ciała, znaczy - zagrożenia i życia, 

i zdrowia użytkownika choćby ścieżki rowerowej, 

który mógłby wjechać pod samochód nadjeżdżający z ulicy Strzeleckiej. 

Więc jak tylko będzie ogłoszony nabór w rządowym programie 

na przejścia dla pieszych, to taki wniosek tam złożymy. 

Te drzewa również też wielokrotnie Pani Radna zgłaszała. 

Myśmy tam coś trochę zrobili, ale zrobimy w najbliższych dniach taką 

wizję lokalną z udziałem może dendrologa, 

który nam podpowie - bo to są cenne drzewa dosyć - podpowie, 

w jaki sposób je przyciąć, nie uszkadzając głównej substancji 

i nie tworząc jakiegoś zagrożenia dla ich zdrowia późniejszego. 

Także też zasadny wniosek. 

Czasami bywa też tak, że mieszkańcy powycinaliby wszystko co się da, 

prawda, bo - to nie jest ten przypadek - w innych sytuacjach, 



że mieszkańcom coś tam zawadza i chcieliby powycinać, 

bo samochodom przyjeżdżającym coś przeszkadza. 

Ale to nie jest ten przypadek, tutaj na pewno zrobimy to w sposób 

racjonalny. 

Natomiast bywają takie sytuacje, że właśnie ludzie nie do końca 

szanują drzewostan i uważają, że tylko jest z nim problem. 

Dziękuję bardzo. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Bardzo proszę, Pan Burmistrz. 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Ja tak ad vocem tej ścieżki rowerowej. Panie Starosto, cieszę się z każdej... 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Ale to nie był zarzut... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Cieszę się z każdego metra, które - ścieżki rowerowej - w Prudniku 

powstają. 

My akurat przebudowujemy dwie ulice, 

gdzie ta ścieżka pierwotnie będzie prowadziła finalnie do kilkuset 

metrów ścieżek rowerowych, które tam powstają. 

A jak najbardziej z tyłu głowy cały czas mamy ten odcinek ulicy 

Mickiewicza, aby ją przebudować, a to się będzie od razu wiązało 

z tym, że to połączenie powstanie. 

Więc myślę, że jeszcze chwilę trzeba pomęczyć z tym stanem, 

który jest, ale cieszymy się, że tutaj, 

w tą stronę ulicy Armii Krajowej, już powstała ścieżka rowerowa, 

bo na pewno tych ścieżek rowerowych w Prudniku nam jeszcze dużo 

brakuje i każdy każdy odcinek - i każdy, 

który do tego się dokłada - to to jest bardzo cenne. 

W tym zakresie wspólne podejście do tego - i powiatu, 

i gminy - jest tutaj pełna korelacja, 

jeżeli chodzi pewne plany. 

Niemniej nie zawsze idzie zgrać to w czasie. Dziękuję. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję i Wiceprzewodniczący, Pan Edward Mazur. 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

- Dziękuję bardzo, Pani Przewodnicząca, Szanowni Państwo Radni, 

zaproszeni Goście, Panowie Burmistrzowie, 

Panie Starosto. 

Ja, korzystając z tej możliwości pobytu Pana u nas - tutaj bardzo się 

cieszymy z tego, że Pan do nas tutaj przyszedł - nie będę już się 

powtarzał, tylko dopowiem, że bardzo dziękuję Pani Radnej Zosi 

Zeprzałka-Krzemień za ten głos pochwały - 

czy też wdzięczności - Panu Staroście i wszystkim tym osobom, 



którzy brali i biorą udział w tym, 

aby pamięć i historia naszego miasta, 

naszej gminy, naszego powiatu, dotycząca zarówno tych 

czasów pięknych, ale też i niechlubnych, 

jeżeli chodzi o czasy walki z systemem totalitarnym byłych lat 50, 

60, 70 i 80, kiedy nastąpił zryw narodu polskiego i tej Solidarności, 

która walczyła o tą wolność i dobro naszego kraju, 

naszego narodu, jak również i historii, 

pamięci sportu prudnickiego, gminy, 

powiatu i działaczy związanych z tym sportem. 

Ponieważ dzisiaj, w dobie telewizji, 

jak to mówią, kolorowej, smartfonów, telefonów komórkowych, 

to jednak to na pewno się nie utrzyma. 

Natomiast książka jest tą historią, 

która pielęgnowana i szanowana może pozostać na setki lat i wracać 

pamięcią do źródeł tego, co kiedyś było w naszym mieście pięknego. 

A teraz chciałem po prostu wrócić do tego sprzed tygodnia, 

kiedy nas zaatakowała zima, tak że, 

tak się powiem, bo tak w mediach to powstało, 

że wszyscy wiedzieli o tym, że zima jest i ma być, 

ale wszystkich zaskoczyła. 

Chciałbym, żeby Pan Starosta zwrócił uwagę pracownikom - w dobrym 

tego słowa znaczeniu - ponieważ, powiem tak. 

Musiałem się tłumaczyć czasami dość nawet tak emocjonalnie ze strony 

mieszkańców naszego osiedla Jasionowe Wzgórze, 

że droga Skowrońskiego nie jest naszą drogą - kiedyś była drogą 

wojewódzką, teraz jest drogą powiatową - żeby pracownicy, 

którzy należy się też szacunek za to, 

że odśnieżyli chodnik, ale zapomnieli o tym, 

że są przejścia pieszych z jednej strony ulicy na drugą. 

I odświeżając chodniki, stwarzają taki duży wał śniegu, 

że mieszkańcy po prostu - starsze osoby - nie mogą przejść. 

W tym wypadku do kościoła nie mogli przejść, 

musieli chodzić ulicą, narażając się na niebezpieczeństwo. 

A żeby, jak odśnieżają, żeby odśnieżali również te ciągi pieszych, 

bo po to jest przejście dla pieszych, 

żeby można było przejść na drugą stronę chodnika, 

patrz - pięknie odśnieżonego. 

Już nie mówiąc o tym, że musiałem się grubo tłumaczyć też za osiedle 

Jasionowe Wzgórze w stosunku do spółdzielni, 

mimo że już nie jestem w Radzie Nadzorczej. 

No, ale też jakoś tak starałem się to ludziom tłumaczyć, 

wytłumaczyć. 

I myślę, że Pan Prezes Zbigniew Trojniak też tą informację ma, 

może nawet i większą, co się stało w naszym osiedlu i dlaczego tak 

się stało, jak się stało. 

Tak że taki apel jest, żeby po prostu, 

jak to jest możliwe - sprężyć się i przynajmniej te ciągi, 

chodniki komunikacyjne poodśnieżać. Dziękuję. 

 



Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Dziękuję. 

I Pani Radna Ludmiła Lisowska, poproszę. 

 

Radna Ludmiła Lisowska: 

- Gratuluję, dołączam się do gratulacji dla Pana Starosty. 

Nie tylko to wydanie, ale także wiele poprzednich wydań jest bardzo 

ważnych dla nas jako dla mieszkańców naszej gminy. 

Od wielu lat znam Pana Starostę jako donatora, 

pomysłodawcy, realizatora wielu takich działań i życzę Panu wiele 

sił, Panie Starosto, do realizacji kolejnych. 

A moje pytanie też do wypowiedzi pobudziło pytanie. 

Chciałabym wrócić do tematu poradni zdrowia psychicznego. 

Proszę powiedzieć, czy w tej poradni - bo nie wiem, 

czy ona już działa, czy dopiero będzie działało - czy Prudnik doczeka 

się, aby tam był też psychiatra dla dzieci i młodzieży? 

Ponieważ z tym problemem od wielu lat się borykamy. 

Nigdy w Prudniku - no, trzeba było jeździć do ościennych 

miejscowości, a wiadomo, że ta potrzeba jest bardzo ogromna. 

Tak że chciałabym zapytać, czy będzie także szansa, 

aby taki był specjalista dla dzieci i młodzieży. Dziękuję. 

 

Starosta Radosław Roszkowski:  

- [dźwięk niesłyszalny] słowa Pani Radnej, 

zacznę może od tego co miłe, później przejdę do tego, 

co mniej miłe, ale też ważne. 

Jeśli chodzi o poradnię, to tutaj jej byt był zagrożony. 

Tam jest sytuacja taka, że kontrakt, 

który posiadamy, ledwo wystarcza - a można powiedzieć, 

że nawet nie wystarcza - na jej funkcjonowanie. 

I pani doktor Milczarek tak naprawdę chciała zrezygnować 

z prowadzenia tej poradni, bo musiałaby, 

żeby zachować standard należyty i oczekiwany przez NFZ, 

dokonać kosztownych inwestycji. 

W infrastrukturę budynku w mniejszym stopniu, 

ale w systemy komputerowy i oprogramowanie, 

opiewające na około 100 000 zł, co w żaden sposób nie bilansowałoby 

się z działalnością poradni. 

Tutaj udało nam się wspólnymi siłami zrobić nowy standard budynku, 

nowy standard tej poradni i zachować ją dla Prudnika i powiatu 

prudnickiego, co szczególnie istotne. 

Natomiast, no, marzeniem nas wszystkich jest ten psychiatra 

dziecięcy. 

I pewnie będziemy starali się takowego pozyskać, 

co wiąże się oczywiście z jednej strony z rozwojem usługi, 

właśnie w tym kierunku szczególnie oczekiwanym, 

no ale też pewnie z podrożeniem wyraźnym kosztu takiej poradni. 

I musielibyśmy z jednej strony znaleźć kandydata, 

przekonać go skutecznie, ale też powalczyć o lepszy kontakt. 

Bo muszę Państwu przy okazji tego tematu powiedzieć, 



że również - w pewnie niedługim czasie - będziemy musieli wspólnie 

z Państwem zastanowić się nad bytnością chociażby oddziału 

dziecięcego. 

On jest też dalece deficytowy. 

I tutaj z jednej strony jest takie oczekiwanie społeczne, 

żeby - i ja jestem, do końca będę bronił bytu tego oddziału 

w Prudniku - ale jest on po prostu dalece nieefektywny, 

i to wszystkie oddziały w Polsce są nieefektywne. 

Jest zła polityka NFZ-u w tym zakresie, 

źle to jest finansowane. 

Chociażby taka sytuacja, o której Państwu powiem, 

że normy ilości zatrudnionych pielęgniarek na danej zmianie w danym 

momencie są uzależnione nie od ilości pacjentów, 

tylko od ilości łóżek na oddziale. 

I w okresach takich jak obecny łóżka są w większości zdecydowanej 

wypełnione, nie tylko pacjentami z Prudnika i okolic, 

ale także z Głubczyc chociażby i z wielu innych terenów, 

bo oddział ma wysoką renomę. 

Natomiast kiedy jest okres letni i tych chorób dziecięcych jest 

niewiele, bywa, że jest 2-3 pacjentów na oddziale, 

a pielęgniarek jest tyle co zwykle. 

I ta polityka nie jest dobra, bo powinno być to dosyć elastyczne, 

na zasadzie - kilka osób zatrudnionych, a reszta na pewnych dyżurach, 

w zależności od potrzeb oddziału. 

A nie że cały czas musi być ten standard zachowany, 

czy są - bo to tak, jakby fabryka nie miała produkcji, 

ale cały czas zatrudniała pracowników, 

bo może kiedyś będzie produkcja, no. 

Pan Prezes Czerniak był szefem największego zakładu w Prudniku i ma 

świadomość, że to bardzo szybko doprowadziłoby do upadku. 

Pewnie dużo szybciej, niż to się stało w rzeczywistości. 

I - no, będziemy rozmawiać z włodarzami naszych samorządów, 

jaki znaleźć sposób na uratowanie tego niezwykle potrzebnego dla 

Ziemi Prudnickiej oddziału szpitalnego. 

Co więcej - i to jest dobra wiadomość, 

o której Państwu chcę powiedzieć - podjęliśmy starania o utworzenie 

oddziału geriatrycznego w Prudnickim Centrum Medycznym. 

To również bardzo potrzebny element tej szpitalnej układanki. 

Starzejemy się, nasi rodzice również - tym bardziej. 

I ta opieka geriatryczna też jest coraz bardziej potrzebna nam 

wszystkim. 

I tutaj jest sukces o tyle, że udało się pozyskać lekarza, 

mamy zapewnienie kadry. 

Do tego oddziału teraz staramy się uzyskać kontrakt, 

co powinno nastąpić do końca marca, 

i chyba w kwietniu ten oddział zostanie uruchomiony. 

Tak że nasi rodzice, dziadkowie nie będą musieli gdzieś tam szukać 

pomocy, tej geriatrycznej, poza Prudnikiem, 

tylko będzie ona możliwa tu na miejscu. 

To jest taki oddział, którego specyfika nie jest leczeniem 



długoterminowym, jak Państwo wiecie, 

to nie jest ZOL, to nie jest hospicjum, 

tylko to jest pomoc osobom starszym, 

która w warunkach szpitalnych powinna być skutecznie udzielona 

w ciągu miesiąca i później pacjent wraca dużo zdrowszy do swojego 

środowiska rodzinnego. 

Tych oddziałów w województwie brakuje, 

brakuje też lekarzy. 

Jest ich dosłownie dwóch w całym województwie. 

No i sukcesem naszym jest właśnie pozyskanie jeszcze trzeciego, 

który spoza naszego województwa do nas będzie przyjeżdżał. 

Przechodząc do tego tematu, o którym mówił Pan Radny, 

Pan Wiceprzewodniczący, Edward Mazur - odśnieżanie niewątpliwie jest 

jakby problemem nas wszystkich i na wszystkich zarządcach dróg 

w okresie tym bardziej zimowym, tym śnieżnym, 

wylewa się, no, pomyje za nieskuteczne odśnieżenie. 

Czasami te pretensje są uzasadnione, czasami nieco mniej uzasadnione. 

Bo też musimy pamiętać, że wydatkowanie jakiś ogromnych kwot 

na bardzo skuteczną akcję odśnieżania, 

nawet z wywózką śniegu, skutkowałoby zupełnym pozbawieniem się 

możliwości realizacji czegokolwiek potem, 

kiedy ten śnieg już się stopi i będzie możliwość napraw dróg, 

realizacji inwestycji, to po prostu całe środki by taka akcja bardzo 

skuteczna, ale nieefektywna finansowo, pożarła. 

Dlatego trzeba starać się złoty środek zachować. 

Natomiast oczywiście to, o czym mówił Pan Radny, 

to nie wiąże się z jakimś znaczącym podrożeniem tego odśnieżania. 

I te fragmenty dróg, nawet z Panem Radnym, 

myślę, porozmawiamy, żeby wskazać, gdzie te przejścia, 

no, szczególnie udrożnić. 

No, bo nie wiem, czy były zasypane przejścia dla pieszych, 

czy też były po prostu dojścia do przejść dla pieszych zasypane. 

Podejrzewam, że... [dźwięk niesłyszalny] 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

- Wzdłuż kościoła do policji, ponieważ zwały,  

takie wielkie fale śniegu, blokowały po prostu i musieli... 

 

Starosta Radosław Roszkowski:  

- Rozumiem... 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

- Wzdłuż drogi po prostu do głównej jakieś tam... 

 

Starosta Radosław Roszkowski:  

- Rozumiem. 

Po prostu auto, które odśnieżało drogę, zostawiło po sobie wał 

śniegu, który odcinał przejście od chodnika. 

To było dość powszechne, szczerze mówiąc, 

i rzeczywiście nie było na to zwracana uwaga, 



ale jest to cenna sugestia i zwrócę moim pracownikom na to uwagę. 

Mam nadzieję, że będą teraz tego pilnować i po prostu po tym aucie ze 

dwa razy tam w ciągu dnia podjedzie ekipa, 

która ręcznie te przejścia udrożni. 

Także pewnie będą liczyć, że już śnieg nie spadnie, 

ale będziemy starali się tego dopilnować. 

Jak taka sytuacja będzie, to też Pana Radnego proszę o sygnał, 

to natychmiast taką ekipę wyślemy. 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Panie Starosto, tak jak mówiłem, te finanse - mamy 12 miesięcy 

od podpisania umowy. 

Musimy środki - te, które byśmy dostali - wydać w tym roku, 

a środki własne samorządy mogą wydać w roku 2024, 

więc na pewno to jest dobra informacja dla Pana, 

to jest dobra informacja też dla nas, 

bo też aplikujemy o jedną z dróg w ramach tych środków odnośnie 

remontu, mówimy tu o ulicy Wybickiego, więc - no, 

na pewno jest to dobra informacja, bo można łatwiej zaplanować te 

środki w budżecie. 

Szczególnie że to są środki właśnie bieżące. 

Wielu mieszkańców tego nie rozumie, 

czym się różnią bieżące od inwestycyjnych. 

A no różnią się tym, że nie można tych środków w żaden sposób 

dopompować kredytami i innymi takimi rzeczami. 

Inwestycje owszem, ale wydatków bieżących - nie. 

I to co Pan Starosta mówił - że kuszące pieniądze, 

ale obarczone dużym obciążeniem, jeżeli chodzi o złożenie w całość 

budżetu. Także to taka - uzupełnienie tego, 

co tam były jakieś wątpliwości. Dziękuję. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. Radny... 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- Moja Pani Sekretarz znowu przysłała informację, 

że musi być w tym roku zapłacone. 

Będziemy to jeszcze wspólnie rozkminiać. [dźwięk niesłyszalny] 

Być może tak, być może tak. 

Bo to jest trudny kontakt, bo ja z nią nie rozmawiam, 

tylko do niej piszę, i może tu jest przekłamanie jakieś. 

Wyjaśnimy to w najbliższych godzinach. 

 

Przewodnicząca rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Radny Andrzej Gajewski, poproszę. 

 

Radny Andrzej Gajewski 

- Dziękuję. 

Szanowny Panie Starosto i Panie Burmistrzu, jeżeli chodzi o sam 



montaż finansowy, to na pewno w najbliższej przyszłości do niego się 

jeszcze nie raz odniesiemy. 

Natomiast chciałem wrócić do tego, 

że żyjemy też tu i teraz. 

Zostały praktycznie oddane trzy etapy, 

jeżeli chodzi o kanalizację. 

I ten trzeci, który był robiony obok szkoły. 

Już w roku ubiegłym, mój kolega, również radny, 

Pan Józef Meleszko składał kilka wniosków na to, 

żeby zrobić w końcu tą drogę, która jest koło szkoły. 

Ona w zeszłym roku już była tak zniszczona, 

była wpisana oczywiście do remontów cząstkowych, 

natomiast, no, trudne sytuacje PCM-u spowodowały, 

że robione były cięcia. 

Mam tego świadomość, że wtedy zostały zdjęte pieniądze z wszelkich 

różnych tam robót - po to, żeby uzbierać jak najszybciej duże środki 

na obronienie PCM-u. 

Natomiast już jest rok 2023 i z tej sali chciałbym jednak poprosić 

Pana Starostę o to, żeby ten odcinek newralgiczny koło szkoły, 

który zresztą Pan sam osobiście widział 1,5 roku temu albo rok temu, 

dzisiaj on jest jeszcze bardziej zdegradowany, 

jeszcze bardziej zniszczony. 

Nawet już robienie zdjęć nie ma sensu, 

bo trzeba nagrać po prostu film, 

bo trzeba przejść odcinek około 150 m. 

To jest kluczowy odcinek w Szybowicach, 

zniszczony po całym tym remoncie. 

Pozostałe - jak najbardziej, niech czekają, 

aż będzie montaż finansowy i generalny remont w Szybowicach. 

Ale ten odcinek wymaga już - tu i teraz. Dziękuję. 

 

Starosta Radosław Roszkowski: 

- [dźwięk niesłyszalny] jednoznacznie odnieść, 

ale przyjąłem do wiadomości. 

Zbadamy sprawę, na pewno będziemy starali się, 

jakby, nie tylko ten odcinek, ale całość tego zagadnienia w tym roku ogarnąć. 

Także - nic nie deklaruję, ale oczywiście temat jest, 

zajmiemy się nim w najbliższych dniach, 

być może nawet dzisiaj. 

W sensie rozpoznania i powzięcia decyzji. 

 

Radny Andrzej Gajewski: 

- Panie Starosto, mam świadomość tego, 

że też nie chodzi o 1 kwietnia, tylko pewnie maj. 

Wiemy, że jest zima, to trudno robić teraz te remonty. 

Chodzi o to po prostu, żeby przewidzieć gdzieś w granicach wiosny 

jednak załatanie tych dziur. 

Na pewno nie chodzi o frezowanie, tylko załatanie tych dziur, 

bo w przyszłości - wiadomo, trudno by było, 

żeby ten pas, który zostanie zrobiony, 



znowu był niszczony za jakiś tam okres 9 miesięcy czy iluś. Dziękuję. 

Przewodnicząca Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Czy ktoś jeszcze chciałby skorzystać z obecności Starosty 

Prudnickiego, Pana Radosława Roszkowskiego, 

i zadać jakieś pytanie? 

Nie widać... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak:  

- Czy mogę? Jedno słowo. 

 

Przewodnicząca rady Alicja Isalska:  

- Bardzo proszę. 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak:  

- Drodzy Państwo, chciałbym Państwu zadać - tym, 

którzy czasami mają wątpliwości - my się ze Starostą często spieramy, 

kłócimy, ale no - taka nasza rola, 

każdy pilnuje interesu swojej jednostki. 

Ale chciałem Państwu powiedzieć, że relacje nasze są bardzo dobre 

i nie ma tutaj co do tego wątpliwości - Pan Starosta pewnie to 

potwierdzi. 

Ale, no, każdy pilnuje swojego jakby zakresu obowiązków. 

I - no, przy tych relacjach często dochodzi do różnicy zdań, 

ale ten kompromis zawsze staramy się osiągnąć. 

Więc ja się cieszę, że Pan Starosta znalazł chwilę czasu, 

nas odwiedził. 

Dziękujemy za właśnie te publikacje, które na pewno ubogacają, 

to co było mówione, tą historię i wiedzę o Ziemi Prudnickiej. 

I wiele problemów jeszcze przed nami, 

więc myślę, że tutaj jeszcze wielokrotnie się posprzeczamy, 

ale myślę, że tak czy siak - te sprzeczki są związane z dobrem 

interesu naszego miasta i naszego powiatu, 

ziemi pogranicza. 

Bo to nie są tylko tematy związane z funkcjonowaniem Gminy Prudnik, 

nie są tematy z funkcjonowaniem powiatu prudnickiego, 

tylko większego obszaru - obszaru pogranicza. 

Mówimy tu o subregionie, mówimy tu również o województwie opolskim. 

Chcemy, aby nasz region był zauważalny w województwie i we właściwy 

sposób wspierany w rozwoju. 

Także tutaj, Drodzy Państwo, ja ze swojej strony, 

Panie Starosto, a myślę, że Pan Starosta - nam nadzieję, że potwierdzi. 

 

Starosta Radosław Roszkowski:  

- To dostałem taką informację od Pani Sekretarz, 

że dłuższy okres realizacji zadania, 

powyżej 12 miesięcy, właśnie daje wtedy możliwość tych płatności 

w przyszłym roku. 

Czyli chyba jest taka furtka faktycznie, 

żeby ta płatność wkładu własnego nastąpiła nie w roku 2023, 



bo mamy już koniec stycznia, tylko w roku 2024. 

Nawet w przypadku umowy krótszej niż 12 miesięcy, bo wystarczy 

11,5 miesiąca i już jesteśmy w roku 2024. 

To nam też sporo tutaj ułatwi. 

Także te informacje przekazane przez Pana Burmistrza były ściślejsze 

niż te, które ja Państwu próbowałem przekazać, 

ale to wiąże się właśnie z tą formą komunikacji. 

A co do sporów - no to spory bywają. 

Bywały i bywają, i pewnie będą. 

Czasami wynikają z pryncypiów, czasami wynikają z ludzkich słabości. 

Natomiast naszą rolą jest oczywiście próbować nie szukać tego, 

co dzieli, tylko szukać tego, co łączy, 

bo takie obowiązki na nas wyborcy nałożyli. 

Oczekują od nas maksimum skuteczności. 

Panią Poseł Czocharę dla przykładu można lubić, 

można nie lubić, nawet niektórzy mogą kochać, 

ale sytuacje są takie, że jeśli skutecznie stara się pomagać naszym 

terenom w pozyskaniu środków budżetu państwa, 

to trzeba ją w tym dziele wspierać. 

Podobnie inni parlamentarzyści. 

Tutaj wiemy, że Pan Minister Ociepa angażuje się w sprawy Prudnika, 

Pan Minister Bortniczuk, patrz - Stadion Miejski. 

Być może jacyś inni parlamentarzyści, o których nie wiem. 

Pani Poseł Violetta Porowska na pewno także wiele inwestycji, 

szczególnie gminnych, wspiera. 

Tak że tutaj, w polityce lokalnej - jak i może i tej centralnej - 

nie ma może miejsca na sympatię czy miłość, 

a bardziej jest pragmatyzm i wspólne działanie dla dobra mieszkańców, 

bo nigdy nam nie wybaczą, kiedy jakieś nasze, 

osobiste czasami urazy czy drobne pstryczki spowodują stratę 

społeczną. 

Także naturalnym sytuacją jest, 

że jakieś tam konflikty bywają między burmistrzami, 

między starostą a burmistrzami, starostą a wójtem. 

Tutaj jest jakby to taka kolej rzeczy. 

Czasami też i kompetencje, które mamy, powodują, 

że musimy w czymś tam komuś odmówić, 

bo chociażby jest wątpliwość prawna, 

czy jest jakieś zagrożenie, no, 

poprawności wydawanej decyzji. 

Ale tej złośliwości być nie powinno i myślę, 

że jej nigdy nie ma. 

Tak że dziękuję bardzo za przybycie - za możliwość 

przybycia i spotkania z Państwem. 

I chyba już nie będę przedłużał z tymi książkami, 

Państwo w przerwie je po prostu rozdzielicie wśród radnych 

i pracowników, gości zaproszonych, a z kolei te brakujące my 

dostarczymy i w późniejszym czasie też Państwo je otrzymacie. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 



- Dziękuję. 

Mam nadzieję, że nie zamęczyliśmy Pana Starosty i jeszcze nas 

kiedyś odwiedzi, tymi pytaniami różnymi. 

 

Starosta Radosław Roszkowski:  

- Ja mogę zostać do końca i chętnie będę dalej odpowiadał na pytania, 

ale Państwo macie swój porządek obrad, 

więc nie chciałbym go dalej zakłócać. 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak:  

- Ogólnie jest dobrze... 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Bardzo dziękujemy za przybycie, za książki, 

na pewno ubogacą naszą biblioteczkę. 

Zapraszamy na przyszłość i życzymy wszystkiego dobrego, 

szczególnie dużo zdrowia, wszelkiej pomyślności. 

Dziękuję. [oklaski] 

 

Starosta Radosław Roszkowski:  

- Będzie potrzebne. [oklaski] 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Szanowni Państwo, może tak ogłoszę 5 minut przerwy. 

Bardzo proszę, 5 minut przerwy. 

/przerwa/ 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Szanowni Państwo, wznawiamy obrady po przerwie. 

Na samym początku chciałam serdecznie przywitać, 

dotarła do nas Pani Dyrektor Ośrodka Pomocy Społecznej w Prudniku, 

Pani Ewa Pawlinów. 

Bardzo serdecznie witam. 

I jesteśmy, ja bardzo proszę przed wznowieniem, 

na dole mamy 'odśwież porządek', żebyśmy sobie nacisnęli. Dobrze. 

Dziękuję. 

I jesteśmy punkt 1. 

Sprawy organizacyjne. 

Podpunkt 2. 

Przyjęcie protokołu LXX Sesji Rady Miejskiej z dnia 19 grudnia 2022 roku. 

Obydwa te protokoły były wcześniej wystawione w Biurze Rady, 

otrzymaliśmy w wersji elektronicznej - można się było zapoznać. 

Czy ktoś chciałby wnieść jakieś uwagi? 

Nie widzę. 

W takim razie przystępujemy do przyjęcia protokołu LXX Sesji Rady 

Miejskiej. 

Kto z Państwa jest za przyjęciem? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za głosowało 18 radnych, 1 radny brak głosu, 



2 radnych nieobecnych. 

Dziękuje. 

I mamy podpunkt 3. 

Przyjęcie protokołu LXXI Sesji Rady Miejskiej z dnia 10 stycznia 2023 roku. 

Czy ktoś chciałby z Państwa wnieść jakieś uwagi? 

Nie widzę. 

W takim razie przystępujemy do przyjęcia protokołu. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 18 radnych, 1 radny brak głosu, 

2 nieobecnych. 

Dziękuję. 

Podpunkt 4. Mamy zmianę porządku obrad. 

Mamy tutaj 4 wnioski do zmiany porządku obrad. 

Może Pan Burmistrz nas troszeczkę wprowadzi? 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak:  

- Drodzy Państwo, pierwsza ze zmian, 

zmiana porządku obrad - wprowadzone do punktu 7 porządku obrad 

uchwały zmieniającej uchwałę w sprawie zakresu pomocy obywatelom 

Ukrainy w związku z konfliktem zbrojnym na terytorium tego państwa, 

druk 1241a. 

Druga zmiana. 

Wprowadzenie do punktu 9 porządku obrad projektu uchwały w sprawie 

lokalnego programu osłonowego 'Wspieraj Seniora Plus' 

na rok 2023, druk 1257a. 

Trzecia zmiana. 

Zmiana porządku obrad, wprowadzenie do porządku obrad punktu: 

Sprawozdanie z wysokości średnich wynagrodzeń nauczycieli w szkołach 

prowadzonych przez jednostkę samorządu terytorialnego za rok 2022. 

I czwarta zmiana - zdjęcie z porządku obrad projektu uchwały 

w sprawie oddania w najem lokalu użytkowego w Regionalnym Inkubatorze 

Przedsiębiorczości w Prudniku, druk 1254. 

Te cztery zmiany, jeżeli Państwo jesteście zainteresowani zakresem, 

czego dotyczą te trzy pierwsze zmiany, 

to oczywiście one są w tych drukach opisane. 

Jeżeli Państwo chcecie więcej czasu na to, 

żeby się z tymi komentarzami tam zapoznać, 

to możemy zrobić jakąś chwilową przerwę, 

ale myślę, że to są sprawy porządkowe, 

które pojawiały się na komisjach i tylko usprawniają funkcjonowanie 

dzisiejszych obrad. Dziękuję. 

 

Przewodnicząca rady Alicja Isalska:  

- Dziękuję. 

Czy ktoś chciałby wnieść coś jeszcze do porządku 

obrad? [dźwięk niesłyszalny] Będziemy głosować każdy osobno, tak. 

No, ale musimy każdą osobno. 

Czy ktoś chciałby jeszcze wnieść coś do porządku obrad? 



Nie widzę, w takim razie przystępujemy - zmiana porządku obrad, 

wprowadzenie do punktu 7 porządku obrad uchwały zmieniającej uchwałę 

w sprawie zakresu pomocy obywatelom Ukrainy w związku z konfliktem 

zbrojnym na terytorium tego państwa, druk nr 1241a. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 18 radnych, 3 radnych nieobecnych. 

Kolejna zmiana porządku obrad - wprowadzenie do punktu 9 porządku obrad 

projektu uchwały w sprawie lokalnego programu osłonowego 'Wspieraj 

Seniora' w Prudniku na rok 2023, 

druk nr 1257a. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 18 radnych, 3 radnych nieobecnych. 

I mamy kolejną zmianę. 

Wprowadzenie do porządku obrad sprawozdania z wysokości średnich 

wynagrodzeń nauczycieli w szkołach prowadzonych przez jednostkę 

samorządu terytorialnego za 2022 rok. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 18 radnych, 3 radnych nieobecnych. 

I czwarta zmiana. 

Zdjęcie z porządku obrad projektu uchwały w sprawie oddania w najem 

lokalu użytkowego w Regionalnym Inkubatorze Przedsiębiorczości 

w Prudniku, druk nr 1254. 

Kto jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za głosowało 18 radnych, 3 radnych nieobecnych. 

Dziękuję. 

Czyli nastąpiła zmiana porządku obrad. 

 

2. Informacja Burmistrza o działaniach podejmowanych między sesjami. 

Przechodzimy do punktu 2. 

Informacja Burmistrza o działaniach podejmowanych między sesjami. 

O przedstawienie takiej informacji poproszę Burmistrza Prudnika, 

Pana Grzegorza Zawiślaka. 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak:  

- Szanowna Rado, Szanowni Sołtysi, Goście. 

Informacja z działalności Burmistrza Prudnika za okres od 19 grudnia 2022 

roku do 26 stycznia 2023 roku. 

Z ważniejszych spraw należy wymienić: 

ze Strzelec Opolskich dotarła do nas smutna wiadomość o śmierci Pana 

Tadeusza Balcerkowskiego, Naczelnika Miasta Gminy Prudnik w latach 

1980-1990. 

Miałem okazję spotkać się z Panem Balcerkowskim w Prudniku w czasie 



obchodzonych jubileuszy współpracy z miastem partnerskim Nordheim, 

a przypomnę, że w 1989 roku był jednym z sygnatariuszy umowy tej 

współpracy, która trwa do dzisiaj. 

To co uderzyło mnie w czasie tych spotkań to wrażenie, 

jak bardzo Pan Balcerkowski był zainteresowany i zorientowany 

w bieżących sprawach Prudnika. 

Na zawsze zachował Prudnik w swoim sercu. 

Cześć Jego Pamięci. 

Poproszę Państwa o powstanie i uczczenie chwilą ciszy Pana 

Balcerkowskiego. 

Dziękuję. Z 11 na 12 stycznia 2023 roku w godzinach nocnych doszło 

do pożaru w kamienicy przy ulicy Batorego 3. 

W budynku mieścił się lokal użytkowy gastronomiczny i dwa mieszkania. 

Budynek stanowił własność Gminy Prudnik w użytkowaniu Zakładu Usług 

Komunalnych. 

W pożarze nie ucierpiał żaden z mieszkańców i użytkowników lokali. 

Straty materialne są bardzo duże, 

gdyż praktycznie całkowicie spłonął lokal użytkowy. 

Nadpalony został strop pomiędzy parterem a pierwszym piętrem. 

W mieszkaniu nadpalona została część podłóg oraz przydymione zostały ściany. 

Zniszczeniu uległa również stolarka okienna, 

w budynku - jego elewacja. 

Powiatowy Inspektor Nadzoru Budowlanego zobowiązał nas 

do sporządzenia ekspertyzy konstrukcji budynków, 

w tym stropów i nadproży. 

Jedna rodzina została ewakuowana z budynku, 

obecnie zamieszkuje u rodziny. 

W najbliższym czasie zostanie jej udostępnione mieszkanie przy ulicy 

Wiejskiej. 

Budynek jest ubezpieczony, dokonano zgłoszenia szkody. 

W sprawie pożaru czynności wyjaśniające prowadzi Policja. 

Zgodnie z uchwałą nr 69/1108/2022 Rady Miejskiej w Prudniku 

z dnia 28 listopada 2022 roku 

w sprawie zasad i trybu przeprowadzania konsultacji 

z mieszkańcami Sołectwa Dębowiec, w przedmiocie zmiany rodzaju 

miejscowości z przysiółek wsi Dębowiec na osadę dla 

miejscowości Wieszczyna, położonej na terenie Sołectwa Dębowiec, 

w dniu 14 stycznia 2023 roku w godzinach od 10:00 do 15:00 odbyły się 

konsultacje w Sołectwie Dębowiec, tj. w miejscowości Dębowiec 

i Wieszczyna. 

Konsultacje przeprowadziła Komisja, 

w skład której wchodzili pracownicy Urzędu Miejskiego. 

Każdy z mieszkańców mógł oddać głos do urny, 

a jej otwarcie i przeliczenie głosów odbyło się z udziałem 

przedstawicielki sołectwa, Sołtys wsi Dębowiec, 

Pani Beaty Halerz. 

Przedstawiam wyniki przeprowadzonych konsultacji. 

Liczba osób biorących w konsultacjach w Dębowcu - 33 

i w Wieszczynie - 14. 

Łącznie - 47 osób. 



Liczba oddanych głosów ważnych - 47. 

Liczba głosów wstrzymujących się - 0. 

Liczba oddanych głosów nieważnych - 0. 

Ustalono następujące wyniki konsultacji. 

Na pytanie, czy jesteś za zmianą rodzaju miejscowości z przysiółek 

wsi Dębowiec na osadę dal miejscowości Wieszczyna, 

odpowiedzi 'tak' 

udzieliło 46 osób. 

Odpowiedzi 'nie' udzieliła 1 osoba. 

W wyniku konsultacji zwykłą większością głosów ustalono zmianę 

rodzaju miejscowości z przysiółek wsi Dębowiec na osadę dla 

miejscowości Wieszczyna, położonej na terenie Sołectwa Dębowiec. 

Z konsultacji sporządzono protokół. 

Stosowny wniosek zostanie przedstawiony Radzie i przesłany zostanie 

do właściwego w sprawie Ministra Spraw Wewnętrznych i Administracji. 

Przypomnę, że Gmina Prudnik prowadzi nadal sprzedaż węgla w ramach 

zakupu preferencyjnego w celu zaspokojenia potrzeb własnych 

gospodarstw domowych, znajdujących się na terenie Gminy Prudnik, 

z pomocą spółki Zakład Energetyki Cieplnej sp. z o.o., 

zgodnie z przepisami art. 5 ust. 5 pkt 3, w związku z art. 5 ust. 8 ustawy 

z dnia 27 października 2022 roku o zakupie preferencyjnym paliwa 

stałego dla gospodarstw domowych. 

W ramach tego zadania Spółka udostępnia Gminie plac węglowy 

oraz zajmuje się załadunkiem i ważeniem węgla. 

Gmina ponosi koszty finansowe tych usług. 

Pozostałe kwestie, w tym fakturowanie i wydawanie węgla, 

prowadzą pracownicy Urzędu Miejskiego. 

Uważam, że podjęliśmy prawidłową decyzję co do sposobu organizacji 

sprzedaży węgla, gdyż z moich obserwacji wynika, 

że proces ten przebiega bardzo płynnie, 

bez kolejek i co najważniejsze - przy stałym dostępie 

do sprzedawanego paliwa. 

Dane z dnia wczorajszego wskazują, że mieszkańcy naszej Gminy złożyli 

łącznie 1464 wnioski o preferencyjny zakup węgla na 2127 ton, z czego 

w 2022 roku złożono 984 wnioski na 1282 tony węgla, 

w 2023 - do 25 stycznia tego roku - złożono 480 wniosków na 845 ton węgla. 

Obecnie, z uwagi na ograniczone dostawy węgla otrzymywane od spółki 

PGE w 2022 roku, oferta gwarantowała 621 ton węgla, 

w dalszym ciągu realizowane są wnioski złożone w ubiegłym roku. 

Do dnia wczorajszego zrealizowano 554 wnioski, wydając 780 ton węgla: 

orzech - 400 ton, ekogroszek - 174,5 tony, 

kostka - 96 ton, groszek - 105 ton. 

Oferta spółki na rok 2023 to 2052 tony. 

Zgodnie z zapisami programu wieloletniego 'Senior Plus' 

na lata 2021-2025, edycja 2022, 

w dniu 30 grudnia br. 

Gmina Prudnik złożyła dokumentację konkursową, 

aplikując tym samym o ośrodki w ramach drugiego modułu 'Senior Plus', 

w którym środki przeznaczone są na wsparcie funkcjonowania już 

istniejących placówek, w naszym przypadku Klub 'Senior Plus', 



prowadzący swoją działalność od grudnia 2018 roku w budynku przy 

ulicy Traugutta 10. 

Zgodnie z możliwościami programu, aplikacja Gminy Prudnik swoim 

zakresem rzeczowym obejmować będzie współfinansowanie głównie 

zadań mających na celu aktywizację beneficjentów, 

to jest osób korzystających z usług oferowanych przez Klub 'Senior 

Plus', takich jak pokrycie kosztów m.in. 

biletów wstępu do kina, teatru, przejazdów do placówek 

kulturalno-oświatowych, zakup środków czystości, 

materiałów biurowych, papierniczych do zajęć artystycznych, 

plastycznych, opłaty za Internet, wszystkie media oraz opłaty 

za wywóz nieczystości stałych. 

Gmina Prudnik wnioskuje o maksymalną dopuszczalną programem wysokość 

dofinansowania całości kosztów będących przedmiotem projektu - 

dotację w kwocie 48000 zł. 

Rozstrzygnięcie konkursu i podjęcie decyzji o wyborze zadań, 

które otrzymają dofinansowanie, spodziewane jest do końca marca br. 

W dniu 5 stycznia br. Gmina Prudnik złożyła do Urzędu Marszałkowskiego 

Województwa Opolskiego projekt pt. Przebudowa drogi w Wieszczynie, 

obręb Dębowiec, który aplikuje o dofinansowanie w ramach 

ogłoszonego konkursu o przyznanie pomocy na operacje 

typu 'Budowa lub modernizacja dróg lokalnych' w ramach poddziałania 

'Wsparcie inwestycji związanych z tworzeniem, ulepszeniem 

lub rozbudową wszystkich rodzajów małej infrastruktury, 

w tym inwestycji w energię odnawialną i oszczędzanie energii', 

objętego Programem Rozwoju Obszarów Wiejskich na lata 2014-2020. 

Złożony projekt swoim zakresem rzeczowym obejmuje skomunikowanie 

wewnętrznej części miejscowości Wieszczyna, 

przy której zlokalizowany jest między innymi obiekt dzierżawionego 

obiektu schroniska z drogą powiatową 1616, 

relacji Prudnik - Pokrzywna, poprzez przebudowę 391 m drogi, 

która w chwili obecnej posiada status drogi wewnętrznej. 

Całkowity koszt projektu, którego realizację zaplanowano w formule 

'zaprojektuj i wybuduj', opiewa na wartość 817741,40 zł, 

a Gmina Prudnik aplikuje o jego dofinansowanie w kwocie 500328 zł, 

tj. w maksymalnej dopuszczalnej programem wysokości 63,63% wartości 

kosztów kwalifikowanych projektu. 

Decyzji Urzędu Marszałkowskiego Województwa Opolskiego, 

zawierającej wykaz projektów, które uzyskały dofinansowanie, 

spodziewamy się na przełomie II i III kwartału 2023 roku. 

Informuję, że zgodnie z planem budżetu Gminy przeprowadzono 

następujące procedury przetargowe. 

Podpisano umowę na kompleksową obsługę budżetu Gminy Prudnik 

i jej jednostek organizacyjnych z Bankiem Spółdzielczym w Prudniku, 

ulica Kościuszki 12 w Prudniku. 

Podpisano umowę na usługę serwisu sieci i urządzeń oświetlenia 

drogowego, będącego własnością TAURON Nowe Technologie S.A. 

na terenie Gminy Prudnik, z TAURON Nowe Technologie S.A., Pl. 

Powstańców Śląskich 20, Wrocław. 

Wartość umowy w okresie 36 miesięcy wynosi 907381,11 zł. 



Ogłoszono przetarg na przebudowę, rozbudowę budynku przy ulicy 

Tkackiej w Prudniku. 

Termin składania ofert został przedłużony do 1 lutego 2023 roku. 

17 stycznia w siedzibie Muzeum w Nysie odbyło się spotkanie dotyczące 

budowy nowego hospicjum w Nysie. 

Od prawie 30 lat istniejące hospicjum obsługuje mieszkańców powiatu 

nyskiego i prudnickiego. 

Jak ważna jest to placówka, wiedzą te rodziny, 

których bliscy z niej korzystali. 

Przedstawiony został zakres i szacowane koszty 

planowanego nowego obiektu. 

W spotkaniu wzięli udział posłowie Violetta Porowska, 

Rajmund Miller, przedstawiciel Wojewody Opolskiego, 

przedstawiciele Marszałka Województwa, 

Daniel Palimąka, przedstawiciele Hospicjum Św. 

Arnolda Janssena w Nysie oraz samorządowcy z obu powiatów. 

Przedstawiono różne warianty finansowania, 

a wszyscy obecni wyrazili poparcie dla pomysłu budowy nowej placówki. 

Podziękowałem w Waszym i swoim imieniu za udzielanie wsparcia 

mieszkańcom naszej Gminy, którzy w ostatniej drodze swojego życia 

znaleźli się pod opieką hospicjum prowadzonego przez Stowarzyszenie 

Auxilium.  

20 stycznia wspólnie z członkiem 

Zarządu Województwa Opolskiego, Antonim Konopką, 

oraz sołtys Łąki Prudnickiej Grażyną Dancewicz dokonaliśmy 

oficjalnego oddania do użytku ulicy Nowej. 

Droga ta stanowi znaczne ułatwienie dla mieszkańców Łąki Prudnickiej 

i jest to droga, na którą lokalna społeczność czekała wiele lat. 

W ramach prac wykonano wymianę nawierzchni i kanalizacji deszczowej 

oraz oświetlenia ulicznego. 

Projekt wart jest ponad 0,5 mln, z czego jako Gmina uzyskaliśmy 

dofinansowanie w kwocie 318000 zł z programu Rozwoju Obszarów 

Wiejskich, co stanowi 63,63% kosztów. 28 grudnia dobiega końca 25. 

edycja rozgrywek 'Prudnickiej NBA', 

czyli amatorskiej ligi koszykówki. 

Ubiegłoroczna edycja była realizowana jako jeden z elementów projektu 

Polsko-Czeska Liga Koszykówki, współfinansowanego ze środków 

Europejskiego Funduszu Rozwoju Regionalnego w ramach Programu 

Interreg V-A Republika Czeska - Polska oraz ze środków budżetu 

państwa Przekraczamy Granice. 

Otrzymane za pośrednictwem Euroregionu Pradziad wsparcie finansowe 

pozwoliło między innymi na zakup i montaż na II sektorze hali 

sportowej przy ulicy Łuczniczej w Prudniku nowych koszy 

na konstrukcji podwieszanej. 

Oprócz tego udało się zakupić 10 profesjonalnych piłek Molten 

oraz dwa przenośne zestawy do udzielania pierwszej pomocy. 

Uzyskane środki pozwoliły również na zakup nagród oraz zapewnienie 

obsługi sędziowskiej, medycznej na odpowiednim poziomie. 

Serdecznie dziękujemy wszystkim, którzy dołożyli swoją cegiełkę 

do organizacji tej jubileuszowej edycji 'Prudnickiej NBA', 



w tym także naszym południowym sąsiadom z Jesenika. 

Gratulujemy wszystkim drużynom - uczestnikom. 

Stworzyliście wiele ciekawych widowisk. 

Szczególne gratulacje dla drużyn, 

które zameldowały się na podium, czyli MIL MAX, 

Policja Prudnik, Wyjadacze. 

Jarosław Szóstka, Wiceburmistrz Prudnika, 

wraz z Małgorzatą Halek, Dyrektor ASiP, 

oficjalnie zakończyli rozgrywki 25. 

edycji rozgrywek 'Prudnicka NBA'. 

Cieszymy się że, po dwuletniej przerwie spowodowanej pandemią udało 

się reanimować te rozgrywki. 

Agencja Sportu i Promocji w Prudniku po raz kolejny zrealizowała 

autorski projekt pod nazwą - 'Prudnik to My!'. 

Wydany został kalendarz na rok 2023, 

w którym pierwszoplanowe role odgrywają mieszkańcy Gminy Prudnik 

przedstawieni w szczególny sposób. 

Klimat miejsca tworzą ludzie, dlatego w kalendarzu sportretowane 

zostały różne grupy i środowiska - od najmłodszych po seniorów - 

jakie tworzą społeczność naszej Małej Ojczyzny. 

Podstawą do jego stworzenia stały się profesjonalne fotografie 

autorstwa prudniczanki Elżbiety Szymańskiej-Gulowaty, 

wykonane w roku 2022 podczas różnych gminnych imprez. 

Niepowtarzalne prace ukazują prudniczan jako radosne, 

a przede wszystkim ponadprzeciętne osobowości, 

ludzi posiadających różne pasje i zaangażowanych w rozmaite rodzaje 

aktywności. 

Na kartach rudnickiego kalendarza na rok 2023 znalazły się grupowe 

zdjęcia pracowników Nadleśnictwa Prudnik, 

młodych zawodników taekwondo wraz z trenerem Rafałem Wilkiem, 

uczestników zawodów nordic walking, 

uczestników warsztatów plastycznych odbywających się w Prudnickim 

Ośrodku Kultury, strażaków Ochotniczej Straży Pożarnej w Łące 

Prudnickiej, uczestników Holi Święta Kolorów, 

widzów i wykonawców Jazz Festivalu, uczestników pikniku 

na zakończenie wakacji, młodych zawodników parady rowerowej, 

która rozpoczęła Memoriał im. 

Stanisława Szozdy, prudnickich zawodników II Półmaratonu Górskiego, 

przedszkolaków z Przedszkola nr 6 w Prudniku, 

mieszkańców podczas Jarmarku Bożonarodzeniowego w Prudniku. 

Kalendarze zostały rozdysponowane wśród mieszkańców Prudnik, 

a Państwo te kalendarze otrzymacie dzisiaj. 

Myślę, że znajdą miejsce na Waszych ścianach. 

5 stycznia 2022 roku na hali sportowej przy ulicy Łuczniczej 

w Prudniku odbył się miejsko-gminny etap zawodów w dyscyplinie 'Gry 

i zabawy', rozgrywany w ramach Igrzysk Dzieci. 

Do rywalizacji wśród dziewcząt przystąpiły cztery szkoły: 

Zespół Szkolno-Przedszkolny w Rudziczce, 

Zespół Szkół w Prudniku, Szkoła Podstawowa nr 4, 

Publiczna Szkoła Podstawowa nr 1 w Prudniku, 



Publiczna Szkoła Podstawowa nr 3 w Prudniku. 

Zarówno wśród dziewcząt jak i chłopców rywalizację 

zdominowali uczniowie 'Jedynki' 

i to oni reprezentowali Gminę Prudnik na zawodach szczebla 

powiatowego, które odbyły się 12 stycznia w Białej. 

Uczniowie ci przeszli przez rozgrywki powiatowe i Półfinał 

Wojewódzki. 

Miło mi poinformować, że nasza drużyna żeńska, 

prowadzona przez Jarosława Szwadowskiego, 

zajęła w nim II miejsce i tym samym awansowała do Finału 

Wojewódzkiego, który odbędzie się 8 lutego w Krapkowicach. 

Drużyna chłopców z opiekunem Tomaszem Michalakiem zajęła co prawda 

IV miejsce, ale im również należą się gratulacje za przebrnięcie 

etapu gminnego i powiatowego oraz ambitną postawę na Półfinale. 

Trzymam kciuki za dziewczęta i życzę powodzenia w finale. 

29 stycznia odbędzie się XXXI Finał Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy. 

Jak co roku liczna grupa wolontariuszy wyruszy z Prudnickiego Ośrodka 

Kultury kwestować na terenie całej Gminy. 

Przygotowaliśmy specjalny program artystyczny. 

Od 15:00 zapraszamy do Kina Diana na liczne koncerty. 

Występują między innymi Wiktoria i Grzegorz Wójtowicz, 

Kacper Haczkiewicz czy Dziecięce Studio Piosenki i zespoły taneczne 

Prudnickiego Ośrodka Kultury oraz goście z Krnova - The Lucky Ones. 

W ramach XXXI Finału Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy startuje 

kolejna edycja biegu 'Policz się z cukrzycą'. 

W tym roku powracamy do tradycyjnej wersji biegu. 

Przypomnę, że w ubiegłym roku, jak i w poprzednim, 

poprzedzającym go, bieg odbywał się wirtualnie. 

Zachęcamy do udziału w wydarzeniu, a tym samym do promowania zdrowego 

i aktywnego stylu życia, a przy tym - wsparcia inicjatywy. 

Startujemy w najbliższą niedzielę 29 stycznia o godzinie 12:00 spod 

altany w Parku Miejskim. 

Zgodnie z regulaminem do pokonania są trzy pętle wokół parku, 

co daje około 5 km. 

Po biegu zapraszamy na ciepły posiłek regeneracyjny oraz ognisko. 

Pomagając, będziemy się dobrze bawić. 

Na stronie internetowej Agencji Sportu i Promocji w Prudniku można 

zapoznać z regulaminem biegu oraz pobrać kartę zgłoszeniową. 

Kartę należy dostarczyć do jutra, 

czyli do 27 stycznia, do siedziby Agencji Sportu i Promocji 

lub przed samym biegiem do punktu organizatora. 

W przyszłym miesiącu w naszym województwie zaplanowane są ferie 

zimowe. W tym czasie dzieci z reguły mają mniej obowiązków i więcej 

wolnego czasu, dlatego w trosce o wszechstronny rozwój najmłodszych 

Agencja Sportu i Promocji w Prudniku wraz z innymi jednostkami 

zaprasza wszystkich do wspólnego spędzania czasu w sposób bezpieczny 

i aktywny. 

W godzinach od 9:00 do 13:00 na halach sportowych odbędzie się 

zajęcie dedykowane dla różnych grup wiekowych, 

między innymi zajęcia z tenisa stołowego, 



gry i zabawy ruchowe, zajęcia lekkoatletyczne, 

tor rolkowy, frisbee - latające dyski, 

turniej szachowy, warsztaty łucznicze, 

tor rolkowy, turniej gier zespołowych, 

koszykówki 3 x 3 oraz piłki nożnej, 

a także uwielbiane od lat 'papierzaki', 

czyli konkurs modeli latających z papieru. 

Przez okres ferii zimowych wstęp na basen 'Sójka' 

dla dzieci z terenu Gminy wyniesie 2 zł. 

Dodatkowo jedną z atrakcji obiektów w okresie ferii będzie dmuchany 

tor przeszkód. 

Na zakończenie ferii odbędą się zawody w jego pokonywaniu. 

Serdecznie zapraszamy wszystkich uczniów i ich rodziców do udziału 

w zajęciach, które dla Was przygotowaliśmy. 

Program dostępny na stronie Gminy Prudnik oraz jednostek Gminy. 

Miło mi poinformować, że Półfinał Wojewódzki w koszykówce 3 x 3 chłopców, 

rozgrywany w Kompleksie Sportowym 'Sójka' 

w Prudniku, wygrała reprezentacja Szkoły Podstawowa nr 4 w Prudniku. 

W ostatecznym meczu pokonali oni również rówieśników z Publicznej 

Szkoły Podstawowej nr 2 w Opolu. 

Podium uzupełniła Szkoła Podstawowa z Grodźca. 

I te trzy zespoły uzyskały awans do Finału Wojewódzkiego. 

Zwycięzcy na co dzień reprezentują barwy MKS Smyk Prudnik. 

Gratuluję za zawodników oraz ich opiekunów, 

Pana Dariusza Lisa, a także trenerów prowadzących w ich klubie. 

W Półfinale Wojewódzkim w koszykówce chłopców w ramach rozrywki 

Licealiady prowadzonej przez SZS Opolskie również najsilniejsi 

okazali się gospodarze z Zespołu Szkół Ogólnokształcących nr 1 

w Prudniku. W pokonanym polu zostawili rówieśników z Liceum 

Ogólnokształcącego w Opolu, Zespołu Szkół w Ozimku oraz Liceum 

Ogólnokształcącego w Nysie. 

Trzon zespołu na co dzień reprezentuje barwy MKS Smyk Prudnik. 

Gratulacje dla zawodników oraz ich opiekunów, 

Tomasza Trytka i Tomasza Włodowskiego. 

Dobre wieści napłynęły również w II Półfinału Wojewódzkiego 

rozgrywanego w Strzelcach Opolskich. 

Tam zwyciężyli koszykarze reprezentujący Centrum Kształcenia 

Zawodowego i Ustawicznego w Prudniku. 

Tym samym Prudnik będzie miał dwóch reprezentantów w Finale 

Wojewódzkim, którego gospodarzem w lutym będzie I Liceum 

Ogólnokształcące. 

Chciałbym bardzo podziękować za przekazanie na moje ręce życzenia 

świąteczne od mieszkańców naszego Miasta, 

a także szeregu instytucji i urzędów. 

Mam nadzieję, że nowy 2023 rok będzie rokiem, 

w którym nastanie pokój, którego tak bardzo potrzebują mieszkańcy 

naszej Gminy, w naszej Gminie mieszkający obywatele Ukrainy. Dziękuję. 

 

Przewodnicząca rady Alicja Isalska:  

- Dziękujemy Panu Burmistrzowi za przekazane informacje. 



Czy ktoś chciałby się odnieść, zadać pytanie do usłyszanych? 

Bardzo proszę, Radny Zygmunt Trojniak. 

 

Radny Zygmunt Trojniak: 

- Ja się chciałem odnieść do Pana, 

tak powiem, informacji Pana Burmistrza w takim zakresie, 

że akurat tego nie ma, ale mnie to bardzo interesuje, 

bo 16 chyba stycznia miał się skończyć nabór osób na budowę tego 

budynku przy ulicy Frankla 1. 

I jakby nie ma informacji, czy ten nabór się już zakończył pozytywnie 

czy nie, jaki jest los tej inwestycji, 

czy ona będzie, tak powiem, realizowana czy nie. 

- Ja myślę, że to przedstawi Państwu informację Pan Wiceburmistrz 

Jarosław Szóstka. 

Został wytypowany jako osoba prowadząca ten nabór - z tego tytułu, 

że zajmuje się szeroko pojętym mieszkalnictwem w naszej Gminie - 

więc myślę, że tutaj odpowie precyzyjnie na Pana pytanie. 

 

Wiceburmistrz Jarosław Szóstka:  

- Szanowni Państwo, ten nabór formalnie skończył się 16. 

Podjęliśmy decyzję o jego wydłużeniu bezterminowo. 

Bezterminowo, aczkolwiek wiemy, że jesteśmy zobowiązani przedłużeniem 

promesy z BGK, więc musimy ten nabór rozstrzygnąć tak naprawdę 

do końca lutego. 

Ale tu już, żeby nie wprowadzać mieszkańców, 

żeby nie wprowadzać tutaj niepotrzebnego chaosu informacyjnego i po 

raz kolejny dawać którąś datę, wydłużamy to. 

Jesteśmy tak naprawdę, no, już prawie na finiszu. 

Mamy obecnie 10 wniosków, więc zostało 6. 

Rozpoczęliśmy ostatnią tak naprawdę akcję promocyjną. 

Mamy w tej chwili, co sami Państwo pewnie zobaczą, 

akcję roznoszenia deklaracji podatkowych. 

I tutaj do deklaracji podatkowych dołączamy ulotkę, 

gdzie są rozpisane wszystkie plusy tego programu i tego przyszłego 

budynku, i lokali. 

Podajemy numery telefonów, liczymy, 

że dzięki tej akcji uda się tych pozostałych 6 przyszłych najemców 

pozyskać. 

Jest ciężko. Trafiliśmy w taki a nie inny okres, 

no ale robimy wszystko co w naszej mocy. 

I tu też pragnę podziękować pracownikom Urzędu i Prudnickiego 

Towarzystwa Budownictwa Społecznego, bo naprawdę szukamy wszędzie 

tych przyszłych najemców, także pracownikom Zakładu Usług 

Komunalnych, bo tutaj włączyli się bardzo mocno i przedzwaniają te 

osoby, które są na listach oczekujących na mieszkanie komunalne. 

Bo obserwując - jestem członkiem Społecznej Komisji Mieszkaniowej, 

tutaj też panowie radni, Radny Urbański, 

Radny Bochenek, są tam ze mną - i ostatnio, 

jak obserwowaliśmy, to widzimy, że w tych wnioskach są osoby, 

które spełniają te kryteria dochodowe, 



czyli zarabiają odpowiednio dużo, 

aby to mieszkanie utrzymać, ale też odpowiednio mało, 

żeby spełnić to minimalne kryterium. 

Więc mówię - staramy się, myślę, że do drugiej połowy lutego będziemy 

już mieli wszystkich tych przyszłych najemców. 

Podpiszemy te umowy, dzięki czemu Prudnicki TBS będzie mógł już tutaj 

rozmawiać z Bankiem Gospodarstwa Krajowego w celu uruchomienia, 

jakby, całego tego programu kredytowego. 

 

Radny Zygmunt Trojniak: 

- Ja bym tylko jeszcze chciał dodać, 

bo praktycznie, no, pół roku trwa nabór tych 16 potencjalnych 

najemców. 

Sam Pan Burmistrz kiedyś mówił na komisji, że blisko 100 osób jest 

oczekujących w zasobach komunalnych na mieszkanie. 

No, obawiam się, że jeśli SIM, 

który miał wybudować w Prudniku 200 mieszkań i mamy problem 

z pozyskaniem najemców na te 16, 

no to albo te kryteria, albo ten dobór jest 

no jakiś, nie wiem, utrudniony czy niedopasowany do tej sytuacji. 

No bo przy 16 mieszkaniach - pół roku i mamy potencjalnych najemców 

10 wyłonionych, no to, powiem to tak, w takim tempie to obawiam się, 

że my możemy do tych 16 nawet nie dość i, 

tak powiem, no będzie problem, tak? 

A przy tych 200 mieszkaniach, które ma wybudować SIM na analogicznych 

zasadach, to już w ogóle najemców może nie być. 

 

Wiceburmistrz Jarosław Szóstka:  

- Już tłumaczę, na czym może zyskać SIM. 

Nasz budynek w ramach TBS-u jest troszeczkę mniejszy i jest 

troszeczkę droższy od tego SIM-owskiego. 

W SIM-ie, rozmawiając tutaj z prezesem, 

bo my też ten nabór będziemy formalnie przeprowadzali jako Urząd 

Miejski, jako Gmina Prudnik, tak samo jak w przypadku TBS-u. 

TBS jest inwestorem, tam będzie SIM inwestorem, 

ale nabór formalnie będzie przeprowadzała tutaj Gmina Prudnik. 

SIM założył, że ta partycypacja będzie na poziomie 20% 

w ich przypadku, czyli ten minimalny próg, 

który pozwala na dojście do własności po określonym czasie i chęci ze 

strony najemcy, bo nie musi takiej chęci też wyrażać. 

Przez to, że ten budynek będzie tańszy, 

też ta cena za 1 m2, jeżeli chodzi o czynsz, 

będzie niższa. 

Więc on będzie troszeczkę bardziej atrakcyjny finansowo niż ten 

budynek budowany w ramach TBS-u. 

Też tutaj trzeba przyznać i uderzyć się w pierś, 

że akcja promocyjna była przygotowana tak naprawdę tutaj przez Urząd 

Miejski w Prudniku i była przygotowana za późno. 

Spółka tutaj włączyła się w późniejszym etapie, 

powinna to robić wcześniej. 



To są błędy, które popełniliśmy. 

TBS od początku powinien mocniej przyłożyć się do promowania tej 

inwestycji, a tak naprawdę my tutaj dopiero przodowaliśmy w tym 

i zaczęliśmy wykonywać praktycznie całą robotę za spółkę. 

No ale już czasu nie cofniemy. 

SIM wiemy, że jest do tego przygotowany, 

już w tej chwili mają projekt materiałów poligraficznych. 

Myślę, że w samym miejscu inwestycji też pojawiają się różnego 

rodzaju banery lub billboardy, które jakby fizycznie pokażą, 

gdzie ta inwestycja będzie, jakie będzie miała zalety. 

No, mówię - u nas też przez to, 

że nie było to wcześniej, to część ludzi dopytuje się, 

jak to będzie wyglądało, i jak my na przykład tłumaczymy, 

że otrzymają za kwotę partycypacji, no, 

pomiędzy 50 a 100 ileś tysięcy otrzymają mieszkanie pod klucz - bo to 

nie jest mieszkanie w stanie deweloperskim, 

to jest mieszkanie pod klucz - panele, 

kafelki, nawet aneks kuchenny wraz z płytą grzewczą, piekarnikiem. 

Jeżeli chodzi o łazienkę, to cała armatura, 

kabina bądź wanna. 

Więc naprawdę - w takiej cenie, no jest to atrakcyjne. 

Ale mówię, przez to, że ten czas pierwszy był przez spółkę przespany, 

my musieliśmy tutaj jako Urząd to wszystko nadrobić, 

przygotować te materiały. 

Straciliśmy ten czas, więc to tak naprawdę trwa rzeczywiście pół 

roku, w bólach się to wszystko rodzi, 

ale mam nadzieję, że gdzieś tam w połowie lutego dojdziemy 

do szczęśliwego finału i znajdziemy tych 16 najemców. 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Ja bym dodał tu jeszcze jedną kluczową rzecz, 

Drodzy Państwo, bo żeby taki mit minął, 

który gdzieś tam próbuje się [dźwięk niezrozumiały] że nie są 

mieszkańcy zainteresowani. 

Mieszkańcy są bardzo zainteresowani. 

Bardzo, naprawdę - dziesiątki osób zainteresowanych tym mieszkaniem. 

Jedyne kryterium, które powoduje, że jest rozczarowanie, 

to jest to kryterium dochodowe, że to kryterium dochodowe przy 

inflacji i podwyżkach, które się w międzyczasie odbyły, jeżeli 

chodzi o pensje, wykluczają bardzo dużo mieszkańców z tego, 

że mogą aplikować o wejście. 

Ale te kryteria nie są zależne od nas, 

tylko one są zapisane w ustawie. 

I myśmy wszyscy zgłaszali, w całej Polsce wszystkie TBS-y zgłaszały, 

że one muszą ulec zmianie. 

Mamy cichą nadzieję, że te kryterium zostanie zmienione, 

ale to jest, mówię - ustawodawca i nie mamy na to wpływu. 

Gdyby tylko to kryterium się zmieniło, to naprawdę nie mielibyśmy 

żadnych problemów z tym, aby ci chętni byli. 

Myśmy wielu osobom po prostu z tego tytułu odmówili. 



I to jest smutna rzeczywistość. 

No chcemy trafić do młody, do tych, 

którzy potrzebują tych mieszkań - niekoniecznie młodych, 

bo to mogą być też osoby starsze - ale to kryterium, 

no, jest jakieś takie trochę niesprawiedliwe, w dobie tego co się dzieje. 

Program przygotowany w 2020 praktycznie roku, 

w 2021 roku zaczął być wdrażany, w 2022 jakby rozwijany. 

No, przez ten czas dużo się wydarzyło, 

jeśli chodzi o moc nabywczą pieniądza i zarobki, 

które w Polsce obowiązują. 

I to spowodowało te utrudnienia, z którymi się dzisiaj borykamy 

i z tym, że Burmistrz mówi, że powstały jakieś błędy, 

które - bijemy się w pierś. 

Owszem, mogliśmy postawić, spółka mogła postawić - zrobić to 

profesjonalnie, jak deweloperzy robią - billboard w miejscu. 

To co widzisz, to czujesz, identyfikujesz się z tym. 

No, spółka nigdy czegoś takiego nie prowadziła i może przez to, 

jakby, nie wpadła na ten pomysł, aby to robić. 

Ja chciałem tu podziękować w szczególności Panu Burmistrzowi i Pani 

Katarzynie Kaszoid, którzy ogrom pracy włożyli, 

aby przygotować wszelkie materiały promocyjne. 

Naprawdę, pracowali w weekendy, żeby przygotować to, 

co powinno być wykonane przez spółkę. 

I ubolewam, że spółka tutaj tego nie wykonała - mówimy o TBS-ie - aby 

tą pracę wykonać od strony marketingowej dużo, 

dużo lepiej. 

Więc ja dziękuję, Panie Burmistrzu, bo na pewno ogrom pracy. 

Naprawdę, serce w to wkładamy, chcemy, 

żeby to funkcjonowało. 30 lat prawie niebudowania w Prudniku budynków 

wielorodzinnych to jest taki czas, 

który - no, trzeba zakopać, zapomnieć o tym bezdusznym okresie. 

I mówienie przez te 30 lat o tym, 

że - dla kogo, po co, na co? 

A ja powiem dla kogo - dla mieszkańców. 

Dla mieszkańców, którzy tych mieszkań potrzebują, oczekują. 

To że dziś jakieś mieszkania się pojawiają na rynku wtórnym, 

to nie jest to, czego oni oczekują. 

Oczekują standardu jednak już XXI wieku. 

To jest budynek bezpieczny, dla rodzin, 

bez gazu, elektryczny, z windą. 

No, naprawdę - to co już od dawna w Prudniku powinno być. 

Ja wiem, że wiele czy to - myślę - i spółdzielnia, 

czy wspólnot mieszkaniowych chciałoby ten standard u siebie zmieniać. 

I myślę, że jeżeli tylko warunki lokalowe będą na to pozwalały, 

to takie zmiany w Prudniku będą następowały. 

Widzicie w infrastrukturze miejskiej, 

pojawiają się - czy to gminnej, czy powiatowej - windy, 

których do tej pory nie było. 

Były pojedyncze takie wynalazki, gdzieś Urząd miał windę 

i tak naprawdę, no, nie było tych wind. 



One zaczną się za chwilę pojawiać w budynkach wielorodzinnych. 

To już jest dzisiaj wymóg i standard. 

Społeczeństwo się starzeje i trzeba te udogodnienia im zapewnić. 

Więc największe kryterium, które powoduje problemy, 

to jest to kryterium dochodowe. 

Ale myślę, że poradzimy sobie. Dziękuję. [dźwięk niesłyszalny] 

 

Radny Zygmunt Trojniak:  

- Znaczy, no ja mam tutaj akurat inny pogląd, 

bo są miasta takie jak Nysa, sąsiedni Otmuchów, 

które w tym, tak powiem, programie i budują, 

ale też budują w programie takim, 

że są to mieszkania stricte komunalne. 

Nie TBS-owskie, tylko komunalne. 

Ale też chciałem jeszcze zadać jedno pytanie związane z akcją, 

tak powiem, promocyjną czy informacyjną związaną z segregowaniem 

odpadów komunalnych. Chciałem się zapytać, 

jaki jest skład tego zespołu, tych osób, 

które w tej kampanii uczestniczą, z jakich środków jest 

to finansowane i przez jaki okres ta kampania będzie trwała. 

 

Wiceburmistrz Jarosław Szóstka:  

- Już odpowiadam, bo można uznać nieformalnie, generalnie nie mamy tam 

jakiegoś lidera. 

Nie jesteśmy, nie finansujemy tego w żaden sposób z pieniędzy Gminy, 

każda osoba jest zaangażowana po czasie swojej pracy. 

W tym zespole, który przygotowuje bezpośrednio te materiały, 

które już trafiają do mediów społecznościowych i na stronę Gminy 

Prudnik, jestem ja, jest Radny Paweł Licznar, 

jest Pani Wioleta Kosek z Agencji Sportu i Promocji, 

ale są także pracownicy, którzy stoją z tyłu i weryfikują te 

materiały, przygotowują ten wsad merytoryczny. 

I są to tutaj współpracownicy z Urzędu Miejskiego, 

z Referatu Gospodarki Komunalnej i Ochrony Środowiska i tego referatu 

związanego z odpadami, a także pracownicy Działu Higieny Komunalnej 

Zakładu Usług Komunalnych w Prudniku, 

na czele tutaj z Panem Romkowskim, który tutaj mocno współpracował 

z Radnym Pawłem Licznarem w kwestii analizy tej morfologii, 

tego przepływu śmieci. 

 

Radny Zygmunt Trojniak:  

- Pytałem o to, bo tak powiem, właśnie się obawiałem, 

czy ktoś merytorycznie jakby to spina, 

czy te informacje będą, jakby, prawidłowe i rzetelne, 

ale rozumiem, że też - jeśli chodzi o ten koszt - jest to praktycznie 

bezkosztowe, tak? 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Panie Radny... 

 



Radny Zygmunt Trojniak:  

- Okej, dziękuję... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Żeby było jasne, ja też jako osoba Burmistrza, 

jakby, no, spinam to, nadzoruję. 

To nie jest tak, że coś się dzieje samo i nie ma nad tym - no, 

jak Pan zauważył, na pierwszym spotkaniu byłem i otwierałem to 

spotkanie. 

Jest to firmowane przeze mnie również i jakby tutaj jest zgoda na to, 

aby pracownicy merytoryczni się we wszystko zaangażowali. 

Od lat rozmawiamy, że to element edukacyjny w tym wszystkim - na tej 

sali to najczęściej pada właśnie - element edukacyjny jest 

największym problemem prawidłowej gospodarki komunalnej. 

Bardzo spodobała mi się inicjatywa tutaj Pana Burmistrza i Pana 

Radnego, że chcą to prowadzić dalej, 

bo w tych dyskusjach, prowadząc różne analizy, 

pojawiły się różne materiały, które warto byłoby obrobić 

i przekazać szerszej grupie osób. 

Po to aby może do niektórych - bo pewnie nie do wszystkich - te cyfry 

przemówiły. 

Bo, no, śmieci niestety w dzisiejszych czasach nie są tańsze - śmieci 

są coraz droższe. 

Naprawdę borykamy się z trudnościami, aby utrzymać śmieci na tym 

poziomie, które są. 

Chciałem Państwu powiedzieć, że na tej sali była bardzo burzliwa 

dyskusja, jak podnosiliśmy stawkę śmieci do 26 zł, a chciałbym 

Państwu powiedzieć, że Nysa, która, 

no, ma swoje wysypisko, ma dużo lepsze warunki do oddawania tych 

odpadów, ma już 29 zł za osobę. 

To tylko mądre segregowanie i zwiększenie udziału procentowego tych 

wysegregowanych elementów pozwala nam jak najpóźniej podjąć decyzję 

o jakichś podwyżkach. 

Więc na tą chwilę nie planujemy podwyżek, 

będziemy się starali te ceny utrzymywać jak najdłużej na tym poziomie 

rentowności, w ramach tych pieniędzy, 

które są w puli śmieciowej, a nie tych pieniędzy, 

które Gmina mogłaby dołożyć. 

Bo nie chcemy, aby ten system był w sztuczny sposób utrzymywany 

i finansowany, tylko żeby był w sposób samowystarczalny finansowane. 

To myślę, że taka jest idea tego programu. 

 

Radny Zygmunt Trojniak: 

- To jeszcze chciałem dopytać, a jaki jest obecnie współczynnik - 

powiedzmy za rok poprzedni lub za lata poprzednie - współczynnik 

odzysku odpadów komunalnych, tych segregowanych, 

w stosunku do całości odpadów? 

Czy my się utrzymujemy w tym ustawowym czy nie... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 



- Drodzy Państwo, ja myślę, że to bardzo... 

 

Radny Paweł Licznar: 

- Mogę powiedzieć... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- To jest bardzo dobre pytanie, ale myślę, że... 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

- Szanowni Państwo, bo my co sesję... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Zbyt długa ta dyskusja byłaby dzisiaj odnośnie śmieci, no, nawet 

tego nie było jakby w informacji. Ale myślę, że - i Pan Paweł Licznar 

pewnie chciał się w tym temacie zgłosić, ale... 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

- Ja bym proponował... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Ja powiem, że tutaj... 

 

Radny Paweł Licznar: 

- Ja mogę tylko krótko powiedzieć. 

Jeśli Pan sobie życzy dokładnej analizy, 

to ja podeślę Panu na maila. 

Wskaźnik jest taki, że mamy około 70% śmieci to śmieci zmieszane. 

Więc jeżeli Państwo... [dźwięk niesłyszalny] Reszta, 

cała reszta. Tak. Tak. 

 

Przewodnicząca Alicja Isalska:  

- Dziękuję... 

 

Radny Paweł Licznar: 

- Dokładnie mogę powiedzieć po latach, 

ale ja chciałem dzisiaj tą dyskusję przenieść na wolne wnioski, 

na sam koniec tego. 

I tak to zostawimy. 

 

Przewodnicząca Alicja Isalska:  

- Dziękujemy już. 

To już jest - ja przypominam, że jesteśmy w punkcie 2. 

Informacja o działaniach podejmowanych między sesjami. 

Czy są jeszcze do tych informacji jakieś pytania? 

[dźwięk niesłyszalny] To już później, w sprawach różnych. 

 

3. Sprawozdanie Przewodniczącej Rady o działaniach podejmowanych między sesjami. 

W punkcie 3. 

mamy moje sprawozdanie. 

Proszę sobie, można sobie tam doczytać w wolnej chwili, 



tam jest parę zdań. 

Tutaj jeszcze Radny Zygmunt Bochenek? 

Aha, do następnego. Dobrze. 

 

4. Odpowiedzi na interpelacje i zapytania Radnych. 

Szanowni Państwo, przechodzimy do punktu 4. 

Odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych. 

I tutaj mamy odpowiedzi, mamy nasze interpelacje i odpowiedzi. 

Czy ktoś chciałby się do udzielonej odpowiedzi odnieść? 

Bardzo proszę, Radny Zygmunt Bochenek. 

 

Radny Zygmunt Bochenek: 

- Panie Burmistrzu, Panie i Panowie Radni. 

Ja mam takie pytanie do Pana Burmistrza, 

bo mam - w imieniu mieszkańców ulicy Nowej i Robotniczej składałem 

interpelacje w 2019, 2020 roku i dostałem taką odpowiedź, 

że - i dlatego pytam. 

Nie składałem tego do planu budżetu na 2023 rok, ponieważ uzyskałem 

taką odpowiedź od Burmistrza. 

I mieszkańcy się pytają, czy to zostanie zrealizowane. 

W odpowiedzi na Pana interpelację, zgłoszoną na sesji Rady Miejskiej 

w Prudniku, dotyczącej remontu nawierzchni chodnika ulicy Robotniczej 

i Nowej w Prudniku, informuję, że według wcześniejszych przyjętego 

harmonogramu prac, realizacja wyżej wymienionego zadania nastąpi 

do 2023 roku. 

To mam takie pytanie, to jest pierwsze pytanie, 

czy to zostanie zrealizowane w tym roku? 

I drugie takie pytanie odnośnie dojazdu do garaży, 

chodzi o ulicę Batorego 30, 32, 34 i tam też miało być zrealizowane 

w 2020 roku. 

Chodziło przede wszystkim o po prostu zasypanie dziur, 

wyrównanie tego tematu i mieszkańcy się pytają, 

że to nie zostało zrealizowane. 

Panie Burmistrzu, mam takie pytanie, bo tego nie wnosiłem do budżetu 

na 2023 rok, ponieważ uważałem, że to zostanie zrealizowane. Dziękuję. 

 

Wiceprzewodniczący Rady Edward Mazur: 

- Panie Burmistrzu, w tej sprawie proszę na koniec. 

My przechodzimy do porządku obrad. 

Mamy, trzymajmy się, bo pozwolimy jednemu, 

będzie drugi, trzeci i my będziemy w nieskończoność. 

W wolnych wnioskach, jak to się mówi, 

będziemy odpowiadać na pytania. 

Będzie odpowiedź. [dźwięk niesłyszalny] 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Bo my mamy punkt, ale obecne interpelacje, 

teraz składane. [dźwięk niesłyszalny] 

 

Radny Zygmunt Bochenek: 



- Dokładnie, ja też tak myślałem. 

Panie Wiceprzewodniczący, proszę się nieraz w tym momencie, 

nie chcę powiedzieć konkretnie jak - nie wcinać, bo po prostu Pan 

nie jest adwokatem diabła, tylko Pan tutaj ma się spokojnie 

przeprowadzić. Dziękuję bardzo. 

 

Przewodnicząca Alicja Isalska: 

- Już, już. 

Nie, szkoda nerwów, spokojnie... 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

- No nie będę się zniżał do Pana. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Dobrze. Dziękuję. 

Czy Pan Burmistrz zechce odpowiedzieć czy w sprawach różnych? 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Drodzy Państwo, na tyle krawiec kraje, 

na ile materiału staje. 

Sami Państwo widzieliście, jak ten budżet został skrojony 

i od początku było mówione, że zostały tylko zachowane te zadania, 

które mają finansowanie zewnętrzne, a wszystkie inne zadania zostały 

z tego budżetu wycięte. 

Jeżeli pojawią się środki, które pozwolą nam na wstawianie do tego 

budżetu tegorocznego kolejnych zadań, 

które - oczywiście - są pilne, są potrzebne, 

to będziemy te zadania realizowali. 

Po drodze pojawiają się zadania, gdzie pojawiają się środki 

zewnętrzne, choćby Pan Starosta pisze pismo odnośnie dodatkowych 

pieniędzy, które mogą się pojawić przy remontach. 

No i teraz jest pytanie, czy realizować te zadanie, 

które jest w jakiś sposób wsparte finansowaniem zewnętrznym, 

czy odrzucić tego typu zadania, a wprowadzić zadania, 

które będą realizowane z naszych środków 100%. 

To jest pytanie do Państwa, bo to Państwo możecie wprowadzić 

do budżetu wnioski, wskazać źródło finansowania i te zadania ja będę 

musiał realizować. 

Jeżeli jest taka potrzeba, widzicie Państwo środki na to, 

które można przeznaczyć, to ja jak najbardziej będę zobligowany, żeby 

te zadania robić. 

Ale tak jak powiedziałem - jeszcze w tamtym roku. 

W budżecie tym nie znajdują się zadania drobne - i nie tylko Pana 

Radnego, tylko myślę, że większości Państwa Radnych - o które żeście 

zabiegali, ponieważ doszliśmy do takiego porozumienia, 

że ważniejsze w tym wszystkim jest realizowanie tych dużych zadań, 

z dużym dofinansowaniem. 

Jak - bo mówię - będą pojawiały się środki, 

będziemy się starali je realizować i wprowadzać te drobne zadania 

w ciągu roku. Dziękuję. 



 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Dziękuję. Proszę, króciutko. 

 

Radny Zygmunt Bochenek: 

- Panie Burmistrzu, dziękuję za odpowiedź. 

Ja tylko zadałem pytanie w imieniu mieszkańców tych ulic - i tyle. 

Przyjąłem do wiadomości. 

Jak przyjmą to mieszkańcy tych ulic, 

to czas pokaże. Dziękuję bardzo. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Dziękuję. 

Pani Radna Zofia Zeprzałka-Krzemień. 

 

Radna Zofia Zeprzałka-Krzemień: 

- Dziękuję, Panie Burmistrzu, za odpowiedź na interpelację dotyczącą 

wygaszania co drugiej lampy oświetlenia ulicznego na terenie Gminy Prudnik. 

Jest to bardzo szczegółowo zrobione, 

dołączona jest odpowiedź Generalnej Dyrekcji Dróg Krajowych 

i Autostrad. 

Dlaczego zabieram głos? 

Ponieważ wśród mieszkańców zrodziła się taka idea, żeby wygaszać co 

drugą lampę z oświetlenia ulicznego i proponuję, 

jeśli dalej zainteresowanie tym problemem istnieje, 

żeby się do mnie zwrócić, ja udzielę szczegółowej odpowiedzi. 

Na ten czas sprawa jest taka, że każda taka zmiana, 

czyli odłączenie lampy, generuje dodatkowe koszty dla Gminy 

oraz skutkuje koniecznością przeprowadzenia dodatkowych przeglądów 

technicznych urządzeń podczas ponownego ich włączania. 

Czyli koszt tego przedsięwzięcia przewyższa oszczędzanie. 

I odpowiedź Generalnej Dyrekcji Dróg Krajowych i Autostrad jest 

jednoznaczna. 

Dla Generalnej Dyrekcji najważniejsze jest stworzenie bezpiecznej 

infrastruktury drogowej i dlatego jest przeciwna zmianom prowadzącym 

do pogorszenia warunków bezpieczeństwa. 

Na wszystkie szczegółowe pytania jestem - na podstawie tej 

odpowiedzi - w stanie, jestem w stanie wyjaśnić każdą tą sytuację 

i to pytanie. 

No i taka dygresja na zakończenie, która mnie już od dawna niepokoi. 

Może byśmy w ogóle nie ustalali przebiegu sesji, 

tylko przychodzili tutaj i mówili, rozmawiali o tym, 

co komu przyjdzie do głowy. 

Bo jeżeli mamy plan sesji, to uważam, 

że powinni tego planu ściśle przestrzegać. 

Nie wiem jak Państwo, ale kiedyś to było, 

jak Pan Edek Mróz przygotował program i zasady obrad na sesji, 

to było respektowane. 

Warto byłoby wrócić do sytuacji. 

 



Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Dziękuję. 

5. Interpelacje i zapytania radnych. 

Przewodnicząca rady Alicja Isalska:  

Przechodzimy do punktu 5. 

Interpelacje i zapytania radnych. 

Czy ktoś chciałby teraz złożyć interpelację czy zapytanie? 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

- To jest właściwy punkt... 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Nie widzę. 

 

Radna Zofia Zeprzałka – Krzemień:  

- Ja chciałam prosić... 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska:  

- Tak? Bardzo proszę. 

 

Radna Zofia Zeprzałka – Krzemień:  

- Tu jest moment. 

Pani Przewodnicząca, Pan Wiceprzewodniczący pozwolili mi interpelację 

w tej chwili ustnie przedstawić. 

Interpelację, o której będę mówić. 

Otóż sprawa dotyczy ulicy Poniatowskiego, 

która to ulica w tej chwili spełnia wiele ważnych zadań, 

bo została droga wybudowana i dojazd do ojców franciszkanów jest 

dobry, tak to sobie możemy powiedzieć. 

Natomiast kiedy idę tą ulicą, bardzo często przechodnie, 

mieszkańcy pytają o zagospodarowanie stawu i jego otoczenie, 

właśnie przy ulicy Poniatowskiego. 

Domagają się, by ten teren uczynić miejscem rekreacji. 

Jest to zadanie bardzo trudne, ja zawsze odpowiadam, 

ze względu na budżet, jakim dysponuje Gmina. 

Wydaje się jednak, że mimo tych trudności, 

należałoby podjąć to zadanie i zastanowić się nad tym problemem. 

To nie wynika w tej chwili - ta moja interpelacja - z artykułu, 

który pojawił się w Tygodniu Prudnickim, bo w poprzedniej kadencji 

kwestię omawialiśmy wielokrotnie. 

I ja pisałam interpelacje, i otrzymywałam odpowiedzi - słuszne, 

bo ważniejsze było wykonanie ulicy, 

tej drogi, która prowadzi do klasztorku. I teraz. 

Czy nie można by było zmienić miejsca składowania ziemi, 

kamienia w pobliżu wody i zainteresować przedsiębiorców, 

ludzi biznesu, by podjęli w tym miejscu działalność, 

na przykład turystyczną, kulturalną, kulinarną i tak dalej. 

O tym placu, który tam jest i służy jako miejsce składowania, 

mówiłam przed uroczystościami związanymi z wyniesieniem Kardynała 

Wyszyńskiego na ołtarze. 



No, wtedy otrzymałam taką brzydką odpowiedź z Wodociągów, 

że nie będziemy malować trawy na tą okoliczność. 

Boli to, ale przyjęłam do wiadomości. 

Ja wiem, że takie miejsce składowania jest bardzo potrzebne, 

konieczne. 

Ale ciągle, ile razy tam idę i rozmawiam z ludźmi, 

wydaje mi się, że moglibyśmy gdzieś indziej je znaleźć. 

Jadą wycieczki zagraniczne, krajowe i tak dalej - no i co widzą po 

lewej stronie? 

Po prawej stronie mamy kapliczkę Św. 

Antoniego, a za kapliczką ktoś wpadł na pomysł, 

żeby wydzierżawić - czy sprzedać ten teren? 

Nie wiem. I tam jest składowisko materiałów budowlanych. 

No, niech by nawet było, ale to nieład, bałagan. 

Jak to jedno z drugim się wiąże? 

Sacrum i profanum - ja to zawsze nazywam. 

Ta droga i tamte tereny miały być właśnie miejscem rekreacji, 

miejscem, które jakby wabi turystów dodatkowo. 

I tutaj może właśnie ten temat mógłby stać się przedmiotem dyskusji 

nas, radnych podczas sesji, jako jeden z punktów tej sesji. 

Każdy z Państwa Radnych na pewno miałby jakiś ciekawy pomysł co 

do zagospodarowania otoczenia tego akwenu wodnego. 

Może udałoby nam się to wykorzystać dla celów turystycznych, 

kulturalnych i kulinarnych. 

Ja ciągle mówię, że zdaję sobie sprawę z tego, 

jakim jest nasz budżet. 

Mówię to mieszkańcom. 

Ale, no, są takie propozycje, że może znaleźliby się ludzie, 

których stać na to, żeby tam założyć jakąś działalność i żeby to 

miejsce rzeczywiście stało się dla nas, 

dla Gminy, dla turystów, dla zwiedzających i odwiedzających 

klasztorek czymś bardzo, bardzo atrakcyjnym. 

Marzenie o ulicy, marzenie o tym, 

żeby ta droga na Poniatowskiego była ładna i użyteczna się spełniło. 

Może jest teraz okazja, żeby się i tym problemem zająć. 

Dziękuję za uwagę. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Czy ktoś jeszcze chciałby? 

Nie widzę. W takim razie przystępujemy do punktu 6. 

 

6. Sprawozdanie z wysokości średnich wynagrodzeń nauczycieli w szkołach 

prowadzonych przez jednostkę samorządu terytorialnego za 2022 r. 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

Sprawozdanie z wysokości średnich wynagrodzeń nauczycieli w szkołach 

prowadzonych przez jednostki samorządu terytorialnego za 2022 rok. 

Jest z nami Pani Dyrektor Gminnego Zarządu Oświaty i Wychowania, 

Pani Maria Strońska, można o coś dopytać. 

Nie widzę. 



W takim razie przystępujemy do przyjęcia sprawozdania. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Dziękuję. 

 

7. Gospodarka finansowa: 

W punkcie 7. 

mamy gospodarkę finansową. 

Podpunkt 1. 

Podjęcie uchwały w sprawie zmian w budżecie Gminy Prudnik na 2023 rok, 

druk nr 1241. 

Bardzo szczegółowo ta uchwała była omawiana na każdych z komisji. 

Jest Pani Skarbnik, Pani Wioleta Zator. 

Czy ktoś chciałby o coś dopytać jeszcze? 

Nie widzę. 

W takim razie przystępujemy do podjęcia uchwały. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 2. 

Podjęcie uchwały zmieniającej uchwałę w sprawie zakresu pomocy 

obywatelom Ukrainy w związku z konfliktem zbrojnym na terytorium tego 

państwa, druk nr 1241a. 

Nie, w porządku. 

Przystępujemy do podjęcia uchwały. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Dziękuję. 

Podpunkt 8. 

Gospodarowanie mieniem. 

 

Punkt 8. Gospodarowanie mieniem. 

Podpunkt 1. 

Podjęcie uchwały w sprawie sprzedaży nieruchomości gruntowej 

niezabudowanej, druk nr 1242. 

Głosujemy. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 2. 

Podjęcie uchwały w sprawie sprzedaży nieruchomości gruntowej 

niezabudowanej, druk 1243. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 



I kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 3. 

Podjęcie uchwały w sprawie sprzedaży nieruchomości gruntowej 

zabudowanej, druk nr 1244. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 4. 

Podjęcie uchwały w sprawie sprzedaży nieruchomości gruntowej 

zabudowanej i ustanowienia służebności gruntowej, 

druk nr 1245. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

I kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 5. 

Podjęcie uchwały w sprawie sprzedaży nieruchomości gruntowej 

zabudowanej i ustanowienia służebności gruntowej, 

druk nr 1246. 

Głosujemy. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Mamy podpunkt 6. 

Podjęcie uchwały w sprawie sprzedaży nieruchomości niezabudowanej, 

druk nr 1247. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 7. 

Podjęcie uchwały w sprawie sprzedaży nieruchomości niezabudowanej, 

druk nr 1248. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 8. 

Podjęcie uchwały w sprawie sprzedaży udziału nieruchomości 

zabudowanej, druk nr 1249. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 9. 

Podjęcie uchwały w sprawie sprzedaży udziału w nieruchomości 

niezabudowanej, druk nr 1250. 



Głosujemy. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 10. 

Podjęcie uchwały w sprawie wydzierżawienia nieruchomości, 

druk nr 1251. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 11. 

Podjęcie uchwały w sprawie wydzierżawienia nieruchomości, 

druk nr 1252. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

I mamy podpunkt 12. 

Podjęcie uchwały w sprawie wydzierżawienia nieruchomości, 

druk nr 1253. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

I kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Dziękuję za te głosowania. 

Przechodzimy do punktu 9. 

Podjęcie uchwały w sprawie: 

podpunkt 1. 

Podjęcie uchwały w sprawie nadania Statutu Ośrodkowi Pomocy 

Społecznej w Prudniku, druk nr 1255. 

Czy ktoś chciałby o coś dopytać? 

Nie widzę. 

Głosujemy. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 osoby nieobecne  

Podpunkt 2. 

Podjęcie uchwały w sprawie podwyższenia kryterium dochodowego 

uprawniającego do udzielenia nieodpłatnego wsparcia w formie 

świadczenia pieniężnego na zakup posiłku lub żywności dla osób 

objętych wieloletnim rządowym programem 'Posiłek w szkole i w domu' 

na lata 2019-2023, druk nr 1256. 

Głosujemy. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 



Podpunkt 3. 

Podjęcie uchwały w sprawie określenia zasad zwrotu wydatków 

w zakresie dożywiania w formie posiłku albo świadczenia rzeczowego 

w postaci produktów żywnościowych dla osób objętych wieloletnim 

rządowym programem 'Posiłek w szkole i w domu' 

na lata 2019-2023, druk nr 1257. 

Głosujemy. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Pan Radny tutaj. 

Za 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. Ktoś? 

Jeszcze nie. 

podpunkt 4. 

Podjęcie uchwały w sprawie lokalnego programu osłonowego 'Wspieraj 

Seniora w Prudniku' 

na rok 2023, druk nr 1257a. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? I kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Bardzo dziękujemy Pani Dyrektor za przybycie, 

za wytrwałość, za to, że - za ciężką pracę na rzecz naszych seniorów, 

najbardziej uboższych. 

Dziękujemy. 

Proszę podziękować pracownikom w naszym imieniu za ogrom pracy 

i życzymy wszystkiego dobrego. 

Dziękuję. 

Podpunkt 5. 

Podjęcie uchwały w sprawie zamiaru... 

Coś, coś niejasne? 

Jakieś pytanie, coś? 

Nie? W porządku. 

Podpunkt 5. Podjęcie uchwały w sprawie zamiaru przekształcenia 

Szkolnego Schroniska Młodzieżowego w Prudniku z filią w Wieszczynie, 

druk nr 1258. 

Kto jest za? 

Kto jest przeciw? Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 6. 

Podjęcie uchwały w sprawie określenia stawki za 1 km przebiegu 

pojazdu w Gminie Prudnik, druk nr 1259. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Podpunkt 7. 

Podjęcie uchwały zmieniającej uchwałę w sprawie nadania nazwy drodze 

wewnętrznej, druk nr 1260. 

Bardzo proszę, Pan Radny Zygmunt Trojniak. 

Bardzo proszę. 



 

 

Radny Zygmunt Trojniak: 

- Chciałem się tutaj zapytać odnośnie tej uchwały, 

bo myśmy już taką uchwałę 2 miesiącu temu głosowali i nadawaliśmy już 

nazwę ulicy Pani Walerii Nabzdyk. 

Określone tam były działki. 

Teraz pytam, czy to jest jakaś kontynuacja, 

nie wiem - innych działek? 

Dłuższej tej ulicy? Skąd to się wzięło, że ponownie... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Pracownik się pomylił, wpisał w uchwale zły numer działki. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- W takim razie przystępujemy do głosowania. 

Tylko mi się coś ładuje? 

Coś mi się ładuje. 

Mamy druk nr 1260. 

- Jest, jest, jest. 

- Proszę nacisnąć głosowanie, jeżeli się komuś nie wyświetla. 

Bo mi się tutaj wyświetliło. 

Ja mam, ja już mam tutaj. 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

- Ale my nie mamy. 

 

Przewodnicząca Alicja Isalska: 

- Mi się wyświetliło. 

A głosowanie? Też nie. 

Aha, to ja już mam, przepraszam. Już. 

A ja miałam i czekałam na... Dobrze. 

Wynik głosowania mamy 19 za, 2 radnych nieobecnych. 

Dziękuję. Wyświetlacz, 

wygaszacz. 

Wygaszacz, bo trzeba było - o, już mamy. 

Dziękuję. 

 

Podpunkt 8. 

Podjęcie uchwały w sprawie uchwalenia planu pracy Rady Miejskiej 

w Prudniku, druk nr 1261. 

Omawialiśmy szczegółowo. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest sprzeciw? 

Kto się wstrzymuje? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

 

Podpunkt 9. 

Podjęcie uchwały w sprawie zatwierdzenia planów pracy stałych komisji 

Rady Miejskiej w Prudniku, druk nr 1262. 



Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymał? 

Za zagłosowało 19 radnych, 2 radnych nieobecnych. 

Dziękuję. 

 

Podpunkt 10. 

 Mamy podjęcie uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi, 

druk nr 1263. 

Ja odczytam ten projekt. 

To jest uchwała Rady Miejskiej w Prudniku z dnia 26 stycznia 2023 

w sprawie rozpatrzenia skargi na podstawie art. 18 ust. 2 pkt 15 ustawy 

z dnia 8 marca 1990 roku o samorządzie gminnym. 

W związku z art. 229 pkt 3 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 roku Kodeksu 

Postępowania Administracyjnego, Rada Miejska w Prudniku uchwala, 

co następuje. 

§1.1. Po zapoznaniu się ze stanowiskiem Komisji Skarg, 

Wniosków i Petycji Rada Miejska w Prudniku uznaje skargę 

na Burmistrza Prudnika, zarejestrowaną w Rejestrze Skargi i Wniosków 

pod numerem OR2 1510.8.2022 z dnia 8 grudnia 2022 roku za bezzasadną. 2. 

Uzasadnienie stanowiska Rady Miejskiej w Prudniku stanowi załącznik 

do uchwały. 

§2. Wykonanie uchwały powierza się Przewodniczącej Rady Miejskiej 

w Prudniku, zobowiązując do przesłania Skarżącej odpisu niniejszej 

uchwały wraz z uzasadnieniem. §3. 

Uchwała wchodzi w życie z dniem podjęcia. 

O przeczytanie stosownego uzasadnienia do tej uchwały bardzo proszę 

Przewodniczącego Komisji Skarg, Wniosków i Petycji Rady Miejskiej 

w Prudniku, Pana Zygmunta Bochenka. 

 

Radny Zygmunt Bochenek: 

- Uzasadnienie. 

Komisja Skarg, Wniosków i Petycji Rady Miejskiej w Prudniku 

na posiedzeniu w dniu 24.01.2023, po zapoznaniu się z treścią skargi, 

dokumentacją i złożonymi wyjaśnieniami ustaliła, 

iż dnia 8 grudnia 2022 roku do Urzędu Miejskiego w Prudniku wpłynęła 

skarga na Burmistrza Prudnika w związku z niewykonaniem przez niego 

czynności nakazanych prawem, polegających na zapewnieniu dostępu 

do danych przestrzennych, dotyczących miejscowych planów 

zagospodarowania przestrzennego, zgodnie z obowiązującymi przepisami 

prawa, adresowana do Rady Miejskiej w Prudniku, 

podpisana elektronicznie przez Skarżącą, 

w związku z faktem, iż dla realizacji usług Gmina Prudnik wyłoniła 

firmę GEO-SYSTEM Sp. z o.o. 

z/s z Warszawy, ulica Kubickiego 9 lok. 

5, w zakresie obsługi danych przestrzennych. 

Pracownik Urzędu Miejskiego zwrócił się do w/w firmy z prośbą 

o odniesienie się do zarzutów przytoczonych w przedmiotowej skardze. 

W odpowiedzi wpłynęło za pośrednictwem poczty elektronicznej pismo 

Zarządu Spółki GEO-SYSTEM, w którym potwierdza się, 



że Gmina udostępnia zbiory danych przestrzennych MPZP i SUIKZP, 

zgodnie z art. 9 ust. 1 pkt 3 ustawy z dnia 4 marca 2010 o infrastrukturze 

informacji przestrzennej, za pomocą usługi danych przestrzennych 

pobierania, to jest umożliwiające pobieranie kopii, 

zbiorów lub ich części oraz - gdy jest to wykonalne - bezpośredni 

dostęp do tych zbiorów, realizacji usług i pobierania jest oparta 

o standard ATOM, a w dokumencie standardy danych i usług danych 

przestrzennych stwierdza się, że w praktyce możliwa jest 

implementacja dwóch rodzajów usług pobierania spełniających minimalne 

wymagania funkcjonalne oraz spełniających pełne wymagania 

funkcjonalne, usługi pobierania wstępnie zdefiniowanych zbiorów 

danych, usługi pobierania z bezpośrednim dostępem, 

usługi ATOM. 

Usługa ATOM jest właśnie usługą służącą do pobierania 

predefiniowanych zestawów lub elementów zestawów danych. 

Potwierdzają to między innymi informacje zawarte na stronie 

geoportal.gov.pl, prowadzonej przez Główny Urząd Geodezji 

i Kartografii. 

Dodatkowo adres usługi pobierania ATOM jest wyszczególniony 

w metadanych dla zbiorów dostępnych poprzez usługę wyszukiwania 

https://metadane.podgik.pl/geonetwork/srv/pol/csv. 

Usługa ATOM udostępnia zbiory danych w postaci dokumentu 

elektronicznego GML zgodnie ze schematem aplikacyjnym i specyfikacją 

danych oraz podpisanego pismem elektronicznym, 

co wynika z §3 ust. 3 oraz §6 ust. 2 Rozporządzenia Ministra 

Rozwoju, Pracy i Technologii z dnia 26 października 2022 w sprawie 

zbiorów danych przestrzennych oraz metody w zakresie zagospodarowania 

przestrzennego. 

Zgodność ze schematem oznacza między innymi, 

że zbiór danych zawiera wszystkie obiekty wymagane w rozporządzeniu. 

Sprawdzanie zgodności pobranego poprzez usługę pliku ze zbiorem 

danych APP można dokonać w jednym z narzędzi dostępnych na stronie 

Ministerstwa Rozwoju i Technologii poprzez wtyczkę APP dla aplikacji 

QGIS lub Validator Online. 

Zatem stan faktyczny jest następujący. 

Gmina udostępnia zbiór danych za pomocą usługi pobierania, 

zbiór danych zawiera wymagane typy obiektów i zgody, 

jest zgodny ze specyfikacją. 

Gmina nie ogranicza w żaden sposób dostępu do informacji publicznej, 

wręcz przeciwnie - opisane wcześniej zbiory danych oraz usług są 

dostępne publicznie i bez ograniczeń, 

i nie wymagają jakiejkolwiek interakcji klienta z Urzędem. 

Informacja o adresach usług znajduje się zgodnie z przepisami 

w ewidencji zbiorów danych i usług prowadzonej przez GUGiK i jest 

zawarta również w metadanych utworzonych dla zbiorów MPZP i SUiKZP, 

zgodnie z zapisami ustawy z dnia 4 marca 2010 o infrastrukturze 

informacji przestrzennej. 

Jednostka zapewnia w tej chwili prawidłowy i kompletny dostęp 

do danych zgodnie z obowiązującymi przepisami, 

to jest za pomocą usługi pobierania oraz w postaci zgodnych ze 



specyfikacją. 

Mając na uwadze stanowisko wykonawcy świadczonej usługi, 

Rada Miejska w Prudnikach uznaje skargę za bezzasadną. 

Dziękuję. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję Przewodniczącemu Komisji Skarg, 

Wniosków i Petycji, Panu Zygmuntowi Bochenkowi za odczytanie 

stosownej informacji. 

Bardzo proszę, Radny Zygmunt Trojniak. 

 

Radny Zygmunt Trojniak 

- [dźwięk niesłyszalny] Dopytać, bo przedstawiona jest radnym uchwała, 

uzasadnienie, natomiast nikt z nas nie zapoznał się z samą skargą. 

Bo ja na przykład nie wiem, co zawiera skarga i na co ten Skarżący 

się skarży. 

Wiemy, że na poczynania czy na działalność Burmistrza, 

natomiast mam - ja jako radny - mam podjąć teraz, 

zagłosować za uchwałą i powiedzieć, że skarga jest bezzasadna, 

kiedy ja samej skargi na oczy nie widzę, nie mogę się z nią zapoznać. 

Więc uważam... 

No, komisja. Ale powiem to tak, to niech komisja głosuje. 

No to ja nie mówię, że komisja niech sobie głosuje, 

tylko pytam się, dlaczego radni - mówię też o sobie - 

nie mogą się zapoznać ze skargą, a mam zagłosować, 

że jest ona bezzasadna. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dobrze. Ja bardzo proszę, czy komisja... 

 

Radny Zygmunt Trojniak: 

- I jeszcze mam kolejne pytanie. 

Bo ta skarga jest z 8 grudnia. 

A też wiem, że mieszkańcy Niemysłowic złożyli skargę - chyba 

w listopadzie - na funkcjonowanie Centrum Sportowego czy też Domu Kultury. 

I jakby ta skarga nie była rozpatrywana, 

bo nie było, czy ta skarga jest odrzucona czy zasadna, 

czy niezasadna. 

To pytam się Komisji Skarg i Wniosków - to w jakiej kolejności są 

rozpatrywane te skargi? 

Czy tam są zachowane jakieś terminy, 

czy tych terminów nie ma? 

Czy wybieramy te skargi losowo? 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Ja tylko powiem, do tej skargi był przedłużony termin, 

z racji Świąt był wydłużony. 

A tutaj proszę Pana Radnego Jacka Urbańskiego o wytłumaczenie. 

 

Radny Jacek Urbański: 



- Panie Radny, Komisja Skarg, Wniosków i Petycji rozpatruje tylko te 

wnioski, skargi i petycje - powtarzam się - które zostały do nas 

skierowane. Natomiast - i my nie wybieramy sobie kolejności, 

w jakiej kolejności rozpatrujemy. 

Jeżeli - nie wiem, bo o tym, o którym teraz kolega mówi, 

nie dotarła do nas. 

Więc to nie u nas tkwi problem, bo my nie robimy tak, 

że wyznaczamy sobie kolejność, że najpierw będziemy tą rozpatrywać czy tą... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Panie... 

 

Radny Jacek Urbański: 

- Są odpowiednie terminy i my te skargi dostajemy z Wydziału 

Organizacyjnego, jako komisja wtedy zwołujemy posiedzenie 

i rozpatrujemy. 

My nie decydujemy o kolejności i nie wybieramy kolejności, 

w jakiej są rozpatrywane te skargi. 

Natomiast rozpatrujemy skargi, które do nas - jako komisji - docierają. 

 

Burmistrz Prudnika Grzegorz Zawiślak: 

- Panie Radny Trojniak, miesza Pan fakty. 

Ja myślę, że to jest burza w szklance wody, 

bo ta skarga nie była skierowana na mnie, 

do Rady, niestety. 

Niestety, no bo miałby Pan tutaj możliwość jakby zaatakowania 

Burmistrza. 

Była skierowana na funkcjonowanie, była... 

A ja też se żartuję. 

Więc była skierowana do mnie odnośnie funkcjonowania. 

Spotkaliśmy się z mieszkańcami, spotkałem się z mieszkańcami, 

sprawa została wyjaśniona, sprawa idzie do przodu. 

Więc ja myślę, że osoby zainteresowane, osoba pisząca tą skargę 

również była na tym spotkaniu i bezpośrednio mieliśmy okazję 

porozmawiać i wyjaśnić sobie potrzeby miejscowości Niemysłowice, 

sołectwa Niemysłowice. 

Myślę, że skończyło się to wszystko pozytywnie i idzie w dobrym 

kierunku. Więc, no - nie była ta skarga skierowana do Komisji Skarg 

i Wniosków, więc nie musiała się do niej odnosić, 

bo to było informacja skierowana, skarga na funkcjonowanie lub brak 

funkcjonowania Domu Kultury w Niemysłowicach - i było to skierowane 

do mnie. Więc... 

To była petycja, tak, do Burmistrza. 

No więc mam nadzieję, że to niestety, 

no, muszę Panu... 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Poprosimy tutaj... 

 

Burmistrz Prudnika Grzegorz Zawiślak:  



- Pani Dyrektor by trzeba zapytać, ale tam jest kwestia... 

 

Przewodnicząca Alicja Isalska: 

- Komisję Skarg, Wniosków i Petycji o przedstawienie tej skargi, treści. 

Bez nazwisk, bo to jest RODO. 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Jest tutaj, ja myślę, że tu jest Pani Kierownik, 

Pani Kaszoid, która tutaj odpowie na te pytania, 

które Państwa nurtują. 

Bo myślę, że to trzeba jakby w prosty sposób wytłumaczyć, 

o co tutaj chodzi w tej skardze. 

 

Kierownik Referatu Gospodarki Przestrzennej Katarzyna Żurawiecka – Kaszoid  

- Dzień dobry, witam Państwa. 

Ja może tak przedstawię pokrótce, o co tak naprawdę chodzi w tej skardze. 

Jest to skarga, która została do Państwa skierowana, 

która jest skierowana do wszystkich gmin w Polsce, 

które współpracują z firmą GEO-SYSTEM. 

Firma GEO-SYSTEM jest to firma, która stworzyła program Mapy. 

Myślę, że niektórym z Państwa jest ten program znany. 

Na tym programie mamy dostęp do wielu informacji. 

Jest tam też dostęp do informacji z powiatu prudnickiego, 

czyli mamy mapy, mamy granice administracyjne, 

mamy działeczki, klasoużytki, wszelkie sieci, 

które znajdują się na działkach. 

Jest to masa danych również z Wód Polskich, 

tereny zalewowe, ochrona środowiska, tak że jest to program, 

który zbiera wszelkie dane, informacje i są zamieszczone one w tym 

programie e-mapy. 

Ja może tak pokrótce przedstawię, bo tam są też przedstawione 

miejscowe plany, jak to wygląda, jak my występujemy do urbanisty 

o to, żeby stworzyć, żeby zaprojektować miejscowy plan. 

Więc my składamy wniosek do urbanisty o przedstawienie projektu 

miejscowego planu i od urbanisty dostajemy tekst, 

rysunek, to jest dokument, na którym my przede wszystkim bazujemy, 

ale oprócz tego dostajemy, można nazwać, 

wirtualną bazę danych. 

To jest ten miejscowy plan, który jest właśnie tą wirtualną bazą. 

My to dostajemy w pliku i przekazujemy tą wirtualną bazę danych 

do firmy GEO-SYSTEM. 

Firma GEO-SYSTEM ten plik wirtualny zamieszcza na stronie e-mapy 

i każdy ma możliwość pobrania tego pliku. 

Owszem, jest to tak, że oni udostępniają w programie e-mapy i to się 

wyświetla od razu w tym programie, ale wiemy również dobrze, 

że w Polsce jest dużo różnych innych programów, 

w których są dostępne miejscowe plany. 

Więc dlatego ta baza danych musi być również dostępna, 

żeby inne jednostki - programy pobrały tą bazę danych i mogły 

wprowadzić również ją do innych programów. 



Ja tutaj powiem może, jak to wygląda z perspektywy innego programu, 

który jest konkurencją dla e-map, 

czyli program Geoportal. 

Myślę, że też program jest dosyć znany, 

bo jest tam podobna baza danych, są tam miejscowe plany, 

są również dostępne tereny zalewowe i wszystko, 

co jest dostępne również w programie e-mapy. 

I zerknęłam sobie na tą stronę, żeby zobaczyć, 

jak tam funkcjonują nasze miejscowe plany. 

Więc nasze miejscowe plany, zwłaszcza te, 

które - bo to na nich się skupiam - które były niedawno uchwalane, 

one wyświetlają się w sposób taki sam, 

jak wyświetlają się w tym programie e-mapy. 

Jest dokładnie identyczna grafika. 

No, nie jestem informatykiem, ale mogę tutaj, 

no, domniemać, że pracownicy tego systemu Geoportal musieli pobrać 

bazę danych z naszego programu e-mapy i wczytać ją do Geoportalu. 

No bo innej możliwości tak naprawdę nie ma. 

My nie wysyłamy tej bazy danych, tego wirtualnego miejscowego planu 

do wszystkich firm, które w Polsce są, 

tylko my ją zamieszczamy w tym programie e-mapy. 

I każdy, kto potrzebuje sobie pobrać taką bazę danych - pobiera. 

No, jak widać w programie, tak jak mówię, 

konkurencyjnym Geoportal ta baza danych musiała być pobrana i ona 

funkcjonuje, i załączniki widnieją, 

i ten miejscowy plan wyświetla się prawidłowo, 

tak samo jak u nas. 

Pani Skarżąca, ona nie zarzucana nam tutaj, 

że my nie dajemy możliwości pobrania, 

tylko ona twierdzi, że ten program, 

ta baza danych nie pobiera się tak, 

jakby ona tego chciała. 

No, teraz co tutaj przez to rozumieć. 

No, tak jak mówię, nie jestem informatykiem, 

więc ciężko mi się tutaj w tym wypowiadać, 

dlatego żeśmy się zwracali z zapytaniem do firmy GEO-SYSTEM, 

która nam to obsługuje, której tak naprawdę płacimy za to, 

żeby oni nam to prawidłowo udostępniali. 

I oni twierdzą, że robią wszystko, jak należy, 

że wszystko jest zgodne z przepisami. 

W Polsce jest bardzo dużo już tych skarg złożonych, 

bo już też do Rad Gminy uchwał odrzucających skargę jest około 100. 

Ta Pani, że tak powiem, drąży dalej temat i ona składa skargi dalej 

do Sądu Wojewódzkiego, tak że tam też są, 

około 112 skarg już jest odrzuconych. 

Sądy nie zajmują się nawet tą sprawą, 

bo widzą, że tak: 

my udostępniamy, a to, czy to się pobiera tak, 

jak ta pani akurat by chciała, żeby się pobrało w taki sposób, 

no to on już do tego się nie odnoszą. 



Tak że, no tak jak mówię, jest to proceder na całą Polskę i mówię - 

firma też GEO-SYSTEM nie jest tak, że ona obsługuje tutaj małe tylko 

jednostki, bo przejrzałam sobie nasze najbliższe miejscowości, 

które są przez tą firmę obsługiwane. 

Tak że oprócz nas jest Głogówek, jest Nysa, 

Głuchołazy, Paczków, Otmuchów, tak że te miejscowości bliskie nam 

też są obsługiwane przez tą firmę. 

No, z tych większych to i Opole, 

i Wrocław również korzysta z usług tej firmy. 

Dziękuję. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. Proszę. 

 

Radny Zygmunt Trojniak:  

- Ja tylko chciałem Pana Burmistrza uspokoić, 

bo ja zadaję tylko pytania, to nie są jakieś tam ataki. 

Ja myślę, że każdy radny ma prawo zadać pytanie. 

 

Radny Zbigniew Kosiński:  

- Każde trudne pytanie będzie atakiem... 

 

Radny Zygmunt Trojniak:  

- No właśnie. 

Mam nadzieję, że te pytania nie są trudne i sobie Pan poradzi, ale... 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję... 

 

Radny Zygmunt Trojniak:  

- Ale wracając do tej chwały, bo tutaj, 

Pani Naczelnik, dziękuję bardzo za, 

tak powiem, wyjaśnienie, czego dotyczyła ta skarga. 

Natomiast chciałbym, żeby w przyszłości, 

jeśli się skargi pojawiają czy jakiekolwiek petycje, 

to żeby były załącznikiem do tej uchwały, 

żeby można się było z tym zapoznać, czego to dotyczy. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dobrze. Bardzo proszę. 

Bardzo... 

Dziękuję. Bardzo proszę, Radny Jacek Urbański. 

 

Radny Jacek Urbański: 

- Szanowni Państwo, ja bym chciał przypomnieć o jednym takim fakcie. 

Jest prawo, ale też są takie - prawo zwyczajowe, 

jak tłumaczy zwyczaj, i jak Pan Radny sobie przypomni tą kadencję 

i poprzednie kadencję - jesteśmy już którąś kadencję - zawsze było 

tak, że przy skargach, petycjach było to ujęte, 

że jest skarga, projekt uchwały na temat skargi, 



no, jakikolwiek [dźwięk niezrozumiały] czy na petycję, 

czy jakaś petycja, było to zawarte w porządku obrad. 

I było z reguły, i zawsze było do tego uzasadnienie. 

Natomiast samej skargi, petycji nie były umieszczanej - i tak było 

dotychczas - nie były mieszane, natomiast zawsze - i w tej, 

i w poprzedniej kadencji - były takie tutaj, 

padały już te tematy, była mowa o tym, 

że jeżeli ktoś chce się z tym zapoznać, 

ma takie prawo. 

Skarga, petycja, wniosek dostępna jest w Biurze Rady, 

można się z tym zapoznać. 

Dostajemy materiały 7 dni wcześniej, 

więc wiemy, że taka skarga, petycja lub wniosek będzie rozpatrywana. 

I tak było przez te kadencje ostatnie zwyczajowo przyjęte, 

jak Kolega sobie przypomni. 

Natomiast nic nie szkodzi na przeszkodzie, 

że Skargi, petycje i wnioski, które zgodnie z przepisami wolno nam 

w ten sposób włożyć do porządku obrać, 

możemy to zmienić za naszą obopólną zgodą. 

Możemy zmienić ten zwyczaj, bo zwyczaje można zmieniać i myślę, 

że w tym kierunku pada wniosek. 

Był rozumiem, tak? 

No, to Panie Kolego, dziękuję. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Czy jeszcze jakieś pytania do Pani tutaj Kierownik? 

 

Radny Andrzej Gajewski: 

- Mogę tylko słówko, naprawdę? 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Proszę. 

 

Radny Andrzej Gajewski: 

- Tutaj jeszcze uzupełnię to, co mówił Jacek, 

bo tak na dobrą sprawę wcześniej to zajmowała się tym Komisja 

Rewizyjna tutaj, oczywiście teraz bardziej zajmuje się tym Komisja 

do spraw Petycji. 

Wcześniej praktycznie wszystko spływało do nas w formie papierowej, 

czyli mieliśmy pod rączką, że tak powiem, 

i to było w formie takiej papierowej. 

Natomiast teraz, kiedy przeszliśmy na tą formę elektroniczną, 

faktycznie już się nie umieszcza tej skargi 

rzeczywiście w formie elektronicznej. 

Ale tak jak Pan Jacek wspomniał, jest dostępne dla każdego radnego 

i każdy radny może się z tym zapoznać. 

Wtedy to rzeczywiście dostawali przewodniczący poszczególnych 

komisji, leżało z boku, jak którykolwiek radny chciał się zapoznać, 

zapoznawał się w wersji papierowej. 



No, po prostu znak czasów, dzisiaj robi się to w formie elektronicznej. 

Dziękuję. 

Przewodnicząca Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Czy jeszcze jakieś pytania do Pani Kierownik? 

Bardzo dziękujemy za odpowiedź. 

Czy Szanowni Państwo życzą sobie przerwę, 

żeby się zapoznać? Tak? 

- Nie... 

- Nie? Bo tak widzę... Nie. 

Bo to króciutko... Dobrze. 

Było w... Dobrze. 

W takim razie przystępujemy do podjęcia uchwały w sprawie 

rozpatrzenia skargi. 

Kto z Państwa jest za? 

Kto jest przeciw? Kto się wstrzymał? 

Za bezzasadną, tak. 

To co ja wcześniej przeczytałam. 

Za zagłosowało 20 radnych, 1 radnych nieobecny. 

Dziękuję. 

I przechodzimy do spraw różnych. 

 

10. Wolne wnioski, komunikaty, oświadczenia radnych i zamknięcie obrad sesji. 

Wolne wnioski, przepraszam, komunikaty, 

oświadczenia radnych i zamknięcia obrad sesji. 

Na samym początku w podpunkcie 1. 

mamy do odczytania uchwałę nr 651/2022. 

O odczytanie takiej uchwały poproszę 

Wiceprzewodniczącego Radny, Pana Edwarda Mazura. 

- Dziękuję bardzo, Pani Przewodnicząca. 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

Szanowni Państwo Radni, Panie Burmistrzu, 

odczytam teraz: 

Regionalna Izba Obrachunkowa w Opolu uchwałę nr 651/2022 Składu 

Orzekającego Regionalnej Izby Obrachunkowej w Opolu z dnia 16 stycznia 

2023 roku, w sprawie opinii o prawidłowości planowanej kwoty długu 

Gminy Prudnik. 

Na podstawie art. 13 pkt 10 i art. 19 ust. 2 ustawy z dnia 7 października 

1992 roku o Regionalnych Izbach Obrachunkowych, 

tj. Dz.U. z 2022 roku, poz. 1668 oraz art. 230 ust. 4 ustawy z dnia 

27 sierpnia 2009 rok o finansach publicznych, 

tj. Dz.U. z 2022 roku, poz. 1634 ze zmianami, 

Skład Orzekający Regionalnej Izby Obrachunkowej w Opolu w osobach: 

Iwona Frańczuk - Przewodnicząca, Joanna Perucka, 

Arkadiusz Talik postanawia pozytywnie zaopiniować prawidłowość 

planowanej kwoty długu Gminy Prudnik. 

Uzasadnienie. 

Do Regionalnej Izby Obrachunkowej w Opolu doręczono uchwałę Rady 

Miejskiej w Prudniku z dnia 19 grudnia 2022 roku, nr 30/1116/2022 



w sprawie uchwalenia Wieloletniej Prognozy Finansowej Gminy Prudnik 

na lata 2023-2026 oraz nr 70/1115/2022 w sprawie uchwały 

budżetowej Gminy Prudnik na rok 2023. 

Uchwała w sprawie Wieloletniej Prognozy Finansowej zawiera prognozę 

kwoty długu na lata 2023-2038, która na podstawie art. 230 ust. 4 ustawy 

o finansach publicznych podlega zaopiniowaniu przez Regionalną Izbę 

Obrachunkową. 

Skład Orzekający ustalił, co następuje. 

W uchwale budżetowej na rok 2023 zaplanowano: 

dochody ogółem w wysokości 133203891,8 zł, 

przychody budżetu w wysokości 14328108,2 zł, 

wydatki ogółem w wysokości 144502000, 

rozchody budżetu w wysokości 3030000. 

Dobrze, z erratą. 

Prognozowana na koniec 2023 roku wielkość długu 

w kwocie 48555000 wynika z danych dotyczących 

przewidywanego zadłużenia na koniec 2022 roku 

oraz rozchodów z tytułu spłat kredytów i pożyczek zaplanowanych 

w uchwale budżetowej na rok 2023. 

Skład Orzekający wskazuje, iż jak wynika z uchwały w sprawie 

Wieloletniej Prognozy Finansowej na lata 2023-2038 Gmina Prudnik 

spełnia relację, o której mowa w art. 243 ustawy z dnia 27 sierpnia 

2009 roku o finansach publicznych. 

Ustalana w latach 2023 i 2025 wyżej wymieniony relacja jest spełniona 

przy uwzględnieniu średniej arytmetycznej z obliczanych do ostatnich 

7 lat relacji dochodów bieżących, powiększanych o dochody ze 

sprzedaży majątku oraz pomniejszanych o wydatki bieżące do dochodów 

bieżących budżetu. 

W świetle powyższego Skład Orzekający wydał opinię jak w sentencji. 

Zgodnie z art. 246 ust. 2, w związku z art. 230 ust. 4 ustawy 

o finansach publicznych uchwała niniejsza podlega opublikowaniu 

na zasadach określonych w ustawie z dnia 6 września 2001 roku 

o dostępie do informacji publicznej, tj. Dz.U. z 2022 roku, 

poz. 902. 

Na podstawie art. 20 ust. 1 ustawy o Regionalnych Izbach 

Obrachunkowych od mniejszej uchwały Składu Orzekającego służy 

odwołanie do Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej w Opolu 

w terminie 14 dni od dnia doręczenia uchwały. 

Przewodnicząca Składu Orzekającego, Pani Iwona Frańczuk. 

 

Przewodnicząca rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

W podpunkcie 2. 

mamy uchwałę nr 676/2022. 

Ponownie poproszę Wiceprzewodniczącego Rady, 

Pana Edwarda Mazura, o odczytanie. 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

- Dziękuję bardzo, Pani Przewodnicząca. 

Regionalna Izba Obrachunkowa w Opolu, 



uchwała nr 676/2022 Składu Orzekającego Regionalnej Izby 

Obrachunkowej w Opolu z 16 stycznia 2023 w sprawie opinii o możliwość 

sfinansowania deficytu określanego w uchwale budżetowej Prudnik 

na 2023 rok. 

Na podstawie art. 13 pkt 10 i art. 19 ust. 2 ustawy z dnia 7 października 

1992 roku o Regionalnych Izbach Obrachunkowych, 

tj. Dz.U. z 2022 roku, poz. 1668, w związku z art. 246 ust. 1 i 3 ustawy 

z dnia 27 sierpnia 2009 roku o finansach publicznych, 

tj. Dz.U. z 2022 roku, poz. 1634 ze zmianami, 

Skład Orzekający Regionalnej Izby Obrachunkowej w Opolu w osobach: 

Pani Iwona Frańczuk - Przewodnicząca, Joanna Perucka, 

Arkadiusz Talik postanawia pozytywnie zaopiniować możliwość 

sfinansowania deficytu określonego w uchwale budżetowej Gminy Prudnik 

na rok 2023. 

Uzasadnienie. 

Do Regionalnej Izby Obrachunkowej w Opolu doręczono uchwałę nr 

70/1115/2022 Rady Miejskiej w Prudniku z dnia 19 grudnia 2022 roku 

w sprawie uchwały budżetowej Gminy Prudnik na rok 2023. 

W uchwale budżetowej na rok 2023 zaplanowano: 

dochody ogółem w wysokości 133203891,8 zł, 

przychody budżetu w wysokości 14328108,2 zł, 

wydatki ogółem w wysokości 144502000, 

rozchody budżetu w wysokości 3030000 zł. 

Planowany w uchwale budżetowej Gminy Prudnik na rok 2023 deficyt 

wynosi 11298108,2 zł. 

W uchwale budżetowej postanowiono, iż deficyt zostanie pokryty 

przychodami z wolnych środków, o których mowa 

w art. 217, ust. 2 pkt 6 ustawy o finansach publicznych w kwocie 

3654000 zł, niewykorzystywanych środków pieniężnych na rachunku 

bieżącym budżetu, o którym mowa w art. 217 ust. 2 pkt 8 ustawy 

o finansach publicznych w kwocie 7644108,2 zł. 

Określenie źródeł finansowania deficytu uwzględnia dyspozycje 

art. 217 o finansach publicznych, wskazujące enumeratywne rodzaje 

przychodów, z których możliwe jest finansowanie deficytu. 

Skład Orzekający wskazuje, iż jak wynika z zał. 

nr 1 do uchwały nr 70/1116/2022 Rady Miejskiej w Prudniku z dnia 

19 grudnia 2022 roku w sprawie uchwalenia Wieloletniej Prognozy 

Finansowej Gminy Prudnik na lata 2023-2026, 

w roku 2023 Gmina Prudnik spełnia relację, 

o której mowa w art. 243 ustawy o finansach publicznych. 

W świetle powyższego, Skład Orzekający wydał opinię jak w sentencji. 

Zgodnie z art. 246 ust. 2 i 3 o finansach publicznych, 

uchwała niniejsze podlega opublikowaniu na zasadach określonych 

w ustawie z dnia 6 września 2001 roku o dostępie do informacji 

publicznej, tj. Dz.U. 

z 2022 roku, poz. 902. 

Na podstawie art. 20 ust. 1 ustawy o Regionalnych Izbach 

Obrachunkowych od niniejszej opinii służy odwołanie do Kolegium Izby 

w terminie 14 dni od dnia doręczenia uchwały. 

Podpisała Przewodnicząca Składu Orzekającego, 



Pani Iwona Frańczuk. 

Dziękuję bardzo za uwagę. 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję Wiceprzewodniczącemu Rady, Panu Edwardowi Mazurowi, 

za odczytanie stosownych uchwał. Proszę. Zapytania, bardzo proszę. 

 

Radny Edward Mróz: 

- Odnośnie właśnie tych, tej ostatniej sprawy. 

Chciałem się zapytać, Pani Skarbnik, 

bo mowa o tej relacji, że spełniamy. 

Dawniej to był wskaźnik odsiewany procentowo. 

Teraz część, te 500+ odeszło, czyli ten wskaźnik automatycznie 

skoczył do góry. 

Piszą tutaj w tym oświadczeniu, że spełniamy relacje. 

Ale jak spełniamy relacje? 

Czy my jesteśmy już przy tej granicy możliwości, 

czy jeszcze mamy jakieś możliwości do zaciągania kredytu, 

żeby po prostu nie przekroczyć tej relacji? 

A jeżeli jesteśmy już, że tak powiem, 

przy samej mecie, no to żadnych kredytów nie będziemy mogli brać, no. 

 

Skarbnik Wioleta Zator: 

- To są dwie sprawy. 

Jedna sprawa dotyczy to, o co Pan się pyta, 

odnośnie relacji naszego zadłużenia w stosunku do dochodów. 

To jest jedna kwestia. 

Na koniec tego roku będziemy mieli - bo to jest jeszcze w trakcie 

kończenia roku - te wszystkie dane są uzgadniane. 

Ale to będzie w stosunku do dochodów około 35%, 

czyli - w porównaniu do dochodów, ten rok. Ten rok. 

Druga kwestia to są wskaźniki - te, 

o których jest mowa w postanowieniu Regionalnej Izby Obrachunkowej. 

Tam jest mowa o zachowaniu indywidualnego wskaźnika zadłużenia, 

to jest z art. 243. 

I tam jest takie równanie: 

strona lewa - strona prawa. 

I to jest obliczane. 

My oczywiście zachowujemy tą relację, 

ale na bieżąco musimy to analizować, monitorować, 

z uwagi na sytuację, jaka jest teraz w kraju i ogólnie na świecie. 

Musimy przewidywać, że mogą wzrosnąć nam koszty zadań, 

mogą wzrosnąć bądź spadnąć wysokość odsetek. 

Te rzeczy należy przewidywać i mieć taki bezpieczny zapas finansowy, 

żebyśmy mogli realizować budżet. 

I spełniamy, oczywiście spełniamy te wskaźniki. 

I monitorujemy na bieżąco. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Szanowni Państwo, tutaj wpłynęło podziękowanie dla Rady Miejskiej 



w Prudniku, ja odczytam. 

Za wsparcie na rzecz społeczności ukraińskiej, 

uchodźców przebywających w Szkolnym Schronisku Młodzieżowym 

'Dąbrówka' 

w Prudniku z filią 'U Króla Gór Opawskich' 

w Wieszczynie, składają dyrektor oraz pracownicy Szkolnego Schroniska 

Młodzieżowego 'Dąbrówka' 

w Prudniku. 

Tutaj podpisała Pani Dyrektor Barbara Starzyk. 

I mamy takie piękne motto: 

Miarą człowieczeństwa jest wielkość troski o drugiego człowieka. 

Ksiądz Mieczysław Maliński. 

Także tutaj odczytuję. 

Świętej pamięci. 

I bardzo proszę, tutaj mamy osoby zgłoszone do dyskusji. 

Pan Radny Paweł Licznar. 

 

Radny Paweł Licznar: 

- Tak. Szanowni Państwo, więc jeżeli ten temat został wywołany w kontakcie 

śmieci do dyskusji, więc pozwolę sobie - raz, 

że zaprosić Państwa do tej kampanii medialnej, 

poprosić o wsparcie, pomoc. 

Dwa - za chwilkę podłączę tutaj laptopa i pokażę całą matrycę 

[dźwięk niesłyszalny] który te dane zbierał od ludzi z terenu. 

Właściwie projekt zaczął się od 2021 roku, kiedy zaczęliśmy myśleć, 

czy da się stworzyć taki raport, który stworzyliśmy. 

Tylko - czy mogę prosić o pomoc [dźwięk niesłyszalny] podłączyć, 

bo nie widzę tego kabla? 

Podłączysz mi, techniczny? 

Więc - zawołałem technicznego, przyszedł techniczny, nie? 

Więc od 2021 toczyliśmy tutaj taką trochę debatę, 

zastanawialiśmy, czy się to uda zrobić, 

w jaki sposób to zrobić. 

I powstał taki raport. 

Szanowni Państwo, to jest raport - Państwo widzicie? 

To jest za cały - ja wiem, że Państwo nie widzicie, 

ja chcę pokazać tylko jakby skalę tego. 

Raport za ostatni rok. 

Podzieliliśmy ten raport na poszczególne regiony w taki sposób, 

w jaki są sposób odbierane śmieci. 

Czyli mamy rejon pierwszy, rejon drugi, 

rejon trzeci, czwarty i piąty, tak? 

5 w mieście i 5 na sołectwach. 

I postanowiliśmy przeanalizować, w jaki sposób Miasto segreguje 

śmieci. Zaczęliśmy zastanawiać się, 

czy są lepsze rejony, czy są gorsze rejony. 

Z rozmów również z Państwa - czy tutaj z Panem Zbyszkiem, 

który mówił o tym, że on mało oddaje zmieszanych - można 

wykonkludować, że są osoby, które lepiej segregują i są też osoby, 

które totalnie jakby nie są zainteresowane tym tematem, tak? 



I ten raport, jakby, to w pewien sposób to pokazał. 

Ja nie będę Państwa szczegółami zaznajamiał każdego z tych rejonów, 

bo cenię Państwa czas. 

Ale gdyby - ktoś będzie zainteresowany, to prześlę na pewno mailowo. 

Ale przejdziemy do takiego podsumowania, 

które sobie przygotowałem, czyli to jest takie podsumowanie, 

gdzie porównuję miasto i wioskę. 

Szanowni Państwo, tak o. 

Więc - po raporcie za 9 miesięcy - wieś średnio na mieszkańca, 

mieszkaniec wsi oddał średnio 185 kg. 

[dźwięk niesłyszalny] 10 minut, 10-15 minut. 185 kg. 

Mieszkaniec miasta - 200 kg. 

Ale my wiemy z różnych błędów metodologicznych, 

że ten współczynnik mieszkańca, który segreguje - ilość kilogramów 

na mieszkańca - jest znacznie wyższy na mieście. 

W związku z tym, że samochody, które jeżdżą po wioskach i później 

wywożą śmieci na śmietnisko są dobijane tymi z miasta. 

Niestety nie jesteśmy w stanie, jakby, 

rozdzielić tego, więcej mam dane z całego samochodu. 

Więc jeżeli ktoś, skwalifikowaliśmy z Panem Zbyszkiem Romkowskim to 

do wsi, to tutaj jest ta liczba zawyżona, 

na wsi, a zaniżona, jeśli chodzi o miasto. 

Więc miasto znacznie więcej produkuje zmieszanych na mieszkańca - 

średnio - niż wioska. 

[dźwięk niesłyszalny] I tak, i nie. 

W pewien sposób - i tak, i nie. 

Co z tego wynika? 

Z tego raportu wynika coś, co będziemy chcieli już przeprowadzić 

w lutym i pewnie taka uchwała będzie procedowana - różnica. 

Szanowni Państwo, zobaczcie różnicę - ja tu ją podkreślam - 

miasto/wieś produkcja zielonych bioodpadów. 

Tutaj mamy odpowiedź, gdzie też część trafia odpadów ze 

zmieszanych, tak? 

Większa część zmieszanych na wsi trafia do zielonych. 

Po prostu ludzie są przyzwyczajeni, że tam jest jakiś kubełek, 

gdzie się segreguje resztki po obiedzie, 

jakieś obierki dla świnek. 

Teraz ludzie zaczynali to, po prostu, ludzie wrzucać do zielonych. 

Różnica jest taka, że na mieszkańca wynosi 70 kg. 

Chcemy zaproponować, żeby wprowadzić ulgę dla tych mieszkańców, 

którzy będą mieli kompostowniki. 

My nie chcemy odbierać 100 kg średnio od mieszkańca wsi zielonego. 

Po co odbierać 100 kg mieszkańca wsi zielonego od mieszkańca wsi? 

Jeżeli, najczęściej mają mieszkańcy wsi znacznie większe działki, 

duże ilości trawy. [dźwięk niesłyszalny] Są takie, 

tak, ja się zgadzam. Ja się zgadzam. 

Nie da się, nie da się to zrobić. 

Jak najbardziej. Ale my to możemy zostawić, 

nie odbierać tych kilogramów ze wsi i zostawić je na wsi. 

Niech to - wiecie Państwo, Burmistrz ma kompostownik na trawę. 



Masa tego to jest trawa. 

Tam trawa może spokojnie się przerobić na kompost. 

I chcemy wprowadzić taką uchwałę, w której zaproponujemy mieszkańców, 

żeby kompostowali swoje odpady zielone, 

tak? To może zostać na miejscu. 

I teraz Państwo powiem, jaka będzie różnica - 72 kg różnicy. 

Jeśli pomnożymy ją razy ilość mieszkańców wsi, 

to jest prawie 350 ton. 350 ton to jest ponad 200000 oszczędności. 

To są takie drobne liczby, tak, które... [dźwięk niesłyszalny] Chcemy 

wprowadzić pewną ulgę na mieszkańca, to pewnie będzie na komiksach 

dyskutowane, et cetera, et cetera. I nie wiem, to będzie kwota 1 zł, 2 zł... 

 

Radna Katarzyna Rożek: 

- A co z działkowcami, Paweł? 

 

Radny Paweł Licznar: 

- To po prostu może zostać u mieszkańca na ogródku. 

My to nie odbieramy, a - nie wiem, 

no, uda się być może przez rok, 

dwa, trzy kolejne utrzymać cenę na śmieci, 

nie? Bo o to walczymy, tak? 

Jakby, Szanowni Państwo - co jest moim clue wystąpienia? 

Clue moim wystąpienia jest to, 

że ta część z Państwa, która ma swoje fejsbookowe konta, 

może udostępniać tą kampanię medialną u siebie na wallach. 

To zwiększy zasięg tej kampanii. 

Celem oczywiście kampanii jest to, 

żebyśmy później weryfikowali miesiąc po miesiącu, 

rok po roku dalej te wyniki - czy się poprawia, 

czy się nie poprawia. 

Dzisiaj wiemy, że generalnie stoimy w miejscu. 

 

Radny Zygmunt Trojniak:  

- To była taka propozycja, że ci którzy nie oddają trawy do systemu, 

kompostują - płacą mniej, tak? 

 

Radny Paweł Licznar: 

- Tak. 

 

Radny Zygmunt Trojniak:  

- To teraz mam takie pytanie. 

To mieszkańcy zasobów spółdzielczych nie oddają trawy do systemu, 

koszą ją i na własny koszt ją wywożą. 

Rozumiem, że ich ulga też będzie dotyczyła, 

bo oni do systemu ogólnego trawy nie oddają... 

 

Radny Paweł Licznar: 

- I to są kontrowersje, to są kontrowersje... 

 

Radny Zbigniew Kosiński: 



- Odpady wielogabarytowe - i od razu wychodzi w drugą stronę. 

 

Radny Paweł Licznar: 

- No właśnie... 

 

Radny Zygmunt Trojniak: 

- Ale popiół? 

 

Radny Paweł Licznar: 

- Przy odpadach wielogabarytowych już w drugą stronę - właśnie, 

bo to jest ważne, bo to tutaj mieszkańcy miasta produkują, 

Szanowni Państwo, średnio mieszkaniec miasta produkuje dwa razy 

więcej gabarytu od wioskowego. 

Więc jakby - ja bym nie szedł, jakby, 

w kierunku takim, że ten tu, a tamten tu, prawda? 

Rozwiązaniem na to powinno być w przyszłości, 

by również ludzie z wielorodzinnych mieli możliwość segregowania 

również tych bioodpadów. 

Tego myślę, że w tej kadencji nie zrobimy już. 

Ale to powinno być rozwiązanie na przyszłość. 

Bo to wygeneruje ponownie - jeżeli nauczymy mieszkańców segregowania 

i będziemy widzieć po tych raportach miesięcznych, 

że to się poprawia, to powinniśmy dać możliwość mieszkańcom 

wielorodzinnych segregowania bioodpadów, 

żeby nie wrzucali do zmieszanych. 

Bo te bioodpady trafiają do zmieszanych i one tworzą wagę - po prostu. 

To może jakieś jeszcze pytania? [dźwięk niesłyszalny] Mamy, 

mamy już takie samochody. 

[dźwięk niesłyszalny] Ale to jest ustawa. 

 

Burmistrz Prudnika Grzegorz Zawiślak: 

- Drodzy Państwo, ja wiem, że chcielibyśmy wprowadzić takie 

rozwiązania, jakie funkcjonują w Niemczech. 

Niestety ustawodawca nie przewiduje w ten sposób odbierania śmieci. 

Chciałoby się. 

Też obserwowałem ten system z bliska. 

Byłem specjalnie w Nordheim, tam do powiatu żeśmy pojechali, 

rozpatrywaliśmy na różne warianty, jak ten system wprowadzić do nas. 

Tam jest ta gospodarka rozwiązana bardziej centralnie. 

Tam jest land, który zarządza wysypiskami, 

jest powiat, który obsługuje teren, 

jest przypisana ilość odpadów kilogramowo na mieszkańca. 

Jeżeli mieszkaniec przekracza tą ilość, 

musi za tą ilość płacić. 

Czy jeżeli 70 kg zmieszanych odprowadza, 

to za 75 kg, to za te 5 kg musi zapłacić. 

To wygląda całkowicie inaczej. 

To jest przepisane... [dźwięk niesłyszalny] Nie, 

no każdy mieszkaniec ma swój kubeł. 

Jeżeli mają odbiory w wielorodzinnych, też za wywóz dodatkowego kubła 



z wielorodzinnego bloku zarządca płaci. 

Czyli taki przykład spółdzielni mieszkaniowej. 

Dzisiaj mamy tak skonstruowaną ustawę, 

która mówi, że każdą ilość trzeba odebrać odpadów komunalnych. 

I to jest ta diametralna różnica. 

Że - okej, mamy narzędzia, możemy próbować ważyć, 

możemy wprowadzać to na wielką skalę, 

ale ustawodawca nam nie zezwala w ten sposób tymi śmieciami 

zarządzać. 

Odnośnie strumieni, jest coś takiego jak ogólna solidarność. 

Strumień z mieszkaniówki jest inny śmieci, 

z jednorodzinnych jest inny. 

I tu jest problem - że nie możemy uszczęśliwić jednych kosztem drugich. 

Jedna grupa powie - okej, nie jestem równo traktowany, 

ponieważ ja nie produkuję trawy, 

a drugi powie - tak, ale ja nie produkuję tyle gabarytów. 

Nie da się tego zrobić, niestety, przy tym ustawodawstwie. 

Ale nie możemy składać orężu w walce o uświadamianie mieszkańców, 

że należy segregować. 

W Niemczech poziom segregowania jest kilkudziesięciu procent, 

jest odwrotny, jest tam powiedzmy około 80-90% śmieci 

jest segregowanych. 

U nas ten procent jest odwrotny. 

Ale dlaczego oni mają taki wysoki procent odzysku? 

Ponieważ tam funkcjonują sortownie. 

Czyli nawet te śmieci niesegregowane trafiają do sortowni, 

tam zostają posegregowane, posortowane dodatkowo i frakcja, 

która trafia na wysypisko śmieci, 

jest całkowicie inna. 

To nie jest tak, że w 100% my załatwimy tą segregację w domu, 

ale starajmy się to robić, bo to też nam pomoże. 

Ale też systemowo - nie mamy sortowni, 

nie mamy spalarni, które by ułatwiły nam ten poziom odzysku wznieść, 

ten trend odwrócić. 

Tu jest problem. 

Ale tak czy siak - mówienie o problemie, 

nagłaśnianie problemu, uświadamianie, jeżeli nawet do jakiś procentu 

mieszkańców trafi, to ten procent powoduje, 

że koszt wywozu śmieci w Gminie Prudnik będzie tańszy. 

Więc to, że inne gminy tego może nie robią i tylko podnoszą stawkę, 

i - słyszymy - w okolicy stawki są koło 40 zł od osoby nawet, 

i większości przekraczają 30 zł, to mobilizuje nas tym bardziej 

do tego, aby starać się być świadomą gminą i dążyć do tego, 

żeby ten procent segregacji był wyższy, 

bo będzie tańszy. To tyle. Dziękuję. 

 

Radny Paweł Licznar: 

- Dobrze, to ja jeszcze tylko kończąc, 

tak żeby pokazać Państwu takie główne problemy, 

które występują u nas w gminie. 



Tutaj pokazuję strzałką, Szanowni Państwo, 

pokazuję strzałką ilość ton, które odbieraliśmy w kolejnych latach. 

Proszę zobaczyć. 

Tutaj. [dźwięk niesłyszalny] A to ja zapoznaję właśnie. Proszę? 

Na maila wyślemy, jak najbardziej. 

Jak najbardziej. [dźwięk niesłyszalny] Okej. 

To ja tylko powiem o takich liczbach. 

W 2018 odebraliśmy 7000 ton od mieszkańców, 

a w 2021 już jest to 8500. 

Taka jest skala problemu, tak? 

W 2018 mieliśmy w liczbie osób w systemie - 21334, 

a teraz 20689. 

Więc jakby ku zastanowieniu się. 

Oczywiście, ja to prześlę Państwu również na maila. 

Jeżeli ktoś ma jeszcze jakieś pytania, 

to zostanę do porozmawiania - to gdzieś po sesji. 

Ale zachęcam do udziału w tej kampanii, 

bowiem zwiększanie świadomości jest potrzebne. 

Ludzie muszą wiedzieć, że my to nadzorujemy, 

bo wcześniej wiele osób, jak rozmawiałem - a przecież wy nie wiecie, 

jakby, przecież to wszystko trafia do jednego miejsca, tak? 

Jakby ludzie nie mają świadomości, w jaki sposób to działa, 

w jaki sposób to funkcjonuje i że to tak naprawdę da się nadzorować, 

i da się kontrolować. Dziękuję. 

 

Przewodnicząca Alicja Isalska:  

- Dziękuję Radnemu Pawłowi Licznarowi. 

Proszę do mikrofonu. 

 

Radny Jacek Urbański:  

- [dźwięk niełyszalny] czuwają, a tutaj usłyszałem takie słowo, 

że nikt nad tym nie panował, to ja bym się z tym akurat nie zgodził, 

z tym stwierdzeniem. Bo jest tutaj wydział... 

 

Radny Paweł Licznar:  

- Ja nie powiedziałem, że nikt nad tym nie panował... 

 

Radny Jacek Urbański:  

- Nie, nie - były takie przed chwilą. To... 

 

Radny Zbigniew Kosiński: 

- Nikt nie robił takich analiz... 

 

Radny Jacek Urbański:  

- Może nie analizują do końca co, ale natomiast, 

że nie panują - to nie bardzo bym tak się zgodził... 

 

Radny Paweł Licznar:  

- Nie, nie - momencik. 

Ta analiza, która jest zrobiona teraz, z podziałem na rejony 



i z podziałem na miesiące, jest zrobiona pierwszy raz, 

więc nikt tego wcześniej nie robił. 

Myśmy mieli tylko globalne informacje z całości. 

Proszę mi wierzyć, że ja spotykałem się z prezesami i... 

 

Radny Jacek Urbański: 

- Nie wchodzę w polemikę z całym tematem, 

tylko z tym stwierdzeniem, które Pan powiedział... 

 

Radny Paweł Licznar:  

- Być może jest błędne... 

 

Radny Jacek Urbański: 

- Jak coś, odsłuchać sobie, to tam jest ten - do tego tylko 

chciałem nawiązać. Dziękuję. 

 

Radny Paweł Licznar:  

- Jasne. Ale to chodzi o to, że nikt nie analizował tego tak 

dogłębnie, jak to zrobiliśmy teraz, 

w tym momencie. Okej. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Bardzo proszę, Radny... [dźwięk niesłyszalny] Dobrze, 

dobrze, już. [dźwięk niesłyszalny] Dobrze, 

dziękuję. 

Materiały - dziękuję. 

Ja bardzo proszę po sesji wszelkie dyskusje już. 

Prosimy o przesłanie nam na adresy mailowe. 

Bardzo proszę, Radny Tomasz Wisła. 

 

Radny Tomasz Wisła: 

- Problem całego świata. 

W moim odczuciu segregacja zaczyna się w momencie, 

kiedy jesteśmy w sklepie. 

Tam się zaczyna segregacja. 

Jak kupujemy, co kupujemy, w jakim opakowaniu kupujemy - tam się 

zaczyna segregacja, tam się zaczyna cały problem. 

Natomiast ja poprosiłem o głos, 

bowiem mam przygotowany, pozwoliłem sobie skonstruować taki wniosek 

związany, proszę Państwa, ze skrzyżowaniem ulicy Prężyńskiej z drogą 

nr 41, obwodnicą Prudnika. 

Rozmawialiśmy wcześniej o tym, 

ja złożyłem wniosek do zarządcy dróg krajowych o przebudowę tego 

skrzyżowania na formę ronda. 

Uzyskałem odpowiedź negatywną i mam do Państwa prośbę, 

abyśmy ten wniosek, który ja za chwileczkę przeczytam, 

przegłosowali. 

Jeżeli będziecie się zgadzali z tym, 

co ja tutaj piszę, abyśmy wspólnie, 



jako cała Rada Miasta, przekazali ten wniosek do zarządzającego 

drogami krajowymi. 

Wyrażam tutaj swoje zdanie oparte na 149 podpisach osób, 

do których byliśmy w stanie dotrzeć, a którzy mają problemy 

z przejeżdżaniem przez to skrzyżowanie. 

Niestety nie jest się w stanie dotrzeć do tych, 

którzy ulegli wypadkowi, a byli tylko tranzytem w Prudniku. 

Niejednokrotnie słyszy się, że przejazd przez to skrzyżowanie jest 

horrendalny, niebezpieczny. 

No i fakt, że ci ludzie cały czas mają jakiś tam problem z tym, 

skłania ich do tego, aby prośbę swoją przekazywać właśnie na nasze barki. 

Ja pozwoliłem sobie napisać wniosek Rady Miejskiej do zarządcy dróg 

krajowych. 

Radni Rady Miasta i Gminy Prudnik zwracają się z prośbą do Dyrekcji 

Dróg Krajowych o przebudowę skrzyżowania ulicy Prężyńskiej w Prudniku 

z drogą krajową nr 41 na formę ronda lub inną, 

gwarantującą bezpieczeństwo przejazdu. 

W uzasadnieniu dopisujemy, że dołączamy do tego listę osób proszących 

o tą przebudowę, dotkniętych ciągłą uciążliwością przejazdu przez 

skrzyżowanie. 

Drugim argumentem - uważam, którego już nie chciałem tutaj 

w uzasadnieniu poruszać, jest fakt wjazdu na strefę ekonomiczną. 

Mamy rozbudowywać strefę ekonomiczną i poruszanie się tam 

w bezpieczny sposób będzie dosyć istotne. 

Tak że prosiłbym Panią Przewodniczącą, aby poddać to pod głosowanie. 

Jeżeli uzyskamy większość, to skierujemy to jako Rada Miejska 

do zarządcy. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Bardzo proszę o przygotowanie wniosku. 

Proszę, Radny Andrzej Gajewski w sprawie... 

 

Radny Andrzej Gajewski:  

- Tutaj kątem oka, Tomaszu, zerknąłem na te podpisy. 

One są - to są tylko imiona i nazwiska, 

czy jest jakieś miejsce zamieszkania? Ja tylko tak... 

 

Radny Tomasz Wisła: 

- Imiona i nazwiska. 

 

Radny Andrzej Gajewski:  

- No właśnie. Znaczy tu jest pewien problem z tego typu podpisem. 

 

Radny Tomasz Wisła: 

- Dobrze... 

 

Radny Andrzej Gajewski:  

- Znaczy, Tomasz - jak najbardziej zasadne. 

Ja bronię Twojej tej, tylko kątem oka zobaczyłem, 



że to są tylko imiona, nazwiska. 

Kowalskich, Iksińskich jest mnóstwo. 

I tu jest problem z tym, że nie ma - wiesz, 

co tu zazwyczaj powinno być. 

Adres zamieszkania co najmniej, żeby taka osoba była po prostu 

namierzalna, że to on podpisał. 

 

Radny Tomasz Wisła: 

- To jest tylko papier... 

 

Radny Andrzej Gajewski:  

- Okej, tylko na przyszłość. 

Bo mieliśmy już tu problemy na tej sali właśnie z takimi wnioskami, 

które były tylko i wyłącznie z imienia, 

nazwiska, natomiast nie było adresu zamieszkania. 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Dziękuję. 

Bardzo proszę o przygotowanie stosownego wniosku, 

żebyśmy mogli przegłosować, czy popieramy, 

czy jesteśmy przeciw. 

Bardzo proszę o głosowanie w sprawie wniosku Radnego Tomasza Wisły 

o przebudowę skrzyżowania ulicy Prężyńskiej z drogą krajową nr 41 

w Prudniku na formę ronda. 

Kto jest, Szanowni Państwo, za? 

Głosujemy. 

To można tam podejść. 

To tam do nich podejdź. 

Kto jest za? Kto jest przeciw? 

Kto się wstrzymuje? 

To można do nich i oni tak... 

 

Wiceprzewodniczący Edward Mazur: 

- Ale to będę wyłączał? 

 

Przewodnicząca Alicja Isalska:  

- Nie, do nich podejść tam... Aha, już jest? 

Czy Radny Zygmunt Bochenek głosuje nad tu - bardzo proszę. 

Szanowni Państwo, za przyjęciem wniosku zagłosowało 16 radnych, 

4 radnych nieobecnych, 1 radny brak głosu. 

Czyli jak najbardziej przyjęliśmy wniosek Radnego Tomasza Wisły. 

Bardzo dziękuję. 

 

Radny Tomasz Wisła:  

- Mam taką nadzieję na ten pozytywny odzew z Warszawy. 

Będziemy czekać, może akurat coś w tym temacie będziemy mogli 

stworzyć bezpieczniejszego niż jest. 

Dziękuję bardzo, dziękuję za poparcie. 

 

Przewodnicząca Alicja Isalska: 



- Dziękuję. 

I mamy Pana Burmistrza Prudnika, Grzegorza Zawiślaka. 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Szanowni Państwo... 

 

Przewodnicząca Alicja Isalska: 

- Cichutko... 

 

Burmistrz Grzegorz Zawiślak: 

- Mam dla Was okazję przekazać mały prezent. 

Firma Hard Beans Coffee, firma, która wynajmuje lokal od Gminy 

Prudnik, jest w trakcie rozruchu i przekazała nam taką partię próbną, 

żebyście Państwo jako jedni z pierwszych prudniczan mieli okazję 

skosztować tego produktu, który jest ekologicznym produktem, 

jest opartym tylko i wyłącznie na bazie kawy. 

Nie ma tu logo, logo jest tylko Prudnika, 

więc tutaj jakby nie promujemy konkretnie producenta. 

Ale myślę, że wszystkich producentów, którzy działają na terenie 

Gminy Prudnik, będziemy wspierać, będziemy promować. 

Więc, Drodzy Państwo, możecie to przetestować, 

skosztować i zobaczyć, jak to Wam smakuje, 

czy faktycznie Was to pobudza do działania, 

mam nadzieję - pozytywnego. 

Więc tam jest pudełko, proszę się poczęstować i przy najbliższej 

okazji, kiedy spadnie Wam trochę energii, 

skorzystać. 

Także... Proszę? 

Próbowałem, faktycznie działa dobrze. 

Człowiek nie chodzi naładowany jak bateria duracell, 

ale faktycznie daje takie pozytywne pobudzenie kawy. 

Jeżeli ktoś lubi kawę, to na pewno z tego skorzysta. 

Jest to produkt nowatorski na rynku światowym, 

więc firma z takim know-how, która trafiła do Prudnika, 

jest to coś fajnego, pozytywnego, promującego nowatorskie rozwiązanie 

i podejście do kawy, więc życzymy im rozwoju, 

a dzięki temu - większych podatków w naszej kasie, 

z których będziemy mogli finansować wszystkie Państwa potrzeby, 

wszystkie drogi i chodniki. 

Więc - wszystkiego dobrego i proszę się poczęstować. 

Ja tutaj przekażę symbolicznie Pani Przewodniczącej 

i Panu Przewodniczącemu. Możecie Państwo kiedyś... [dźwięk niesłyszalny] 

 

Przewodnicząca Rady Alicja Isalska: 

- Szanowni Państwo, ja już na koniec - dostaliśmy zaproszenia 

na wernisaż wystawy malarstwa Jakube Rybiński, 

który odbędzie się w piątek 3 lutego 2023 roku o godzinie 18:00 

w 'Galerii na poddaszu'. 

Jakube, tak. 

Czy są jeszcze jakieś, ktoś..? 

To Burmistrz. 



Szanowni Państwo, dziękuję wszystkim za przybycie, za uwagę. 

Wobec wyczerpania porządku obrad, zamykam LXXII Sesję 

Rady Miejskiej w Prudniku w dniu 26 stycznia 2023 roku. 


